Teny egiöszeh 
za wiersz mil me- 
trowy przed 1 złoty” 

w tekście: 0 gr., za 
tekstem 40 gr. 'Osło 
szenia t. belatycz- 
t n> 00 prog, a gwae 
, te 'zmę 25 proc. dros 
żej, Drobna - oglu- 
szenia | po 10 oroszy 
Dla poszukujących 
pracy 5 gr. za wys. 
raz, Najmniej Ta 
Kon:o czekowe 
P.K 0, Ka owica 304.247. 


„ Jedyny organ AN niezależny woj. kieleckiego. © 


Redaktor r WITOLD FABRYGY =" > v” 


dode ANEA i 
Cena i /Rumevu. 14) groszy, 
- ZEE ZOE ŁEE--"I 


w | Priomójata wy- A 
<> E moai miesięcznie 


$ Sh. y 
` . dy, te. BET £ 
D tres Rezakeji, A- H 
'nistracji 1 Dru- © 

i. Bosaowiec, H 
Teatralna 1a | 
1oleton' Redakej' ; 
6-92, Administra: 1 f 
4-03, Drokaeni 4-94, 


dont czokowa 304.247 ) 


7.4 6: Kałowicó 


ODDZIAŁY: 


"KRWAWY POSIEW AGITACJI OWP. ` > 


K I Kl, € E, K ilióskieg 


-ZAW IERCIG ul, E Mnja 5, tel. nr, 905 CZEŁADŹ, BA. nr, 


o 18, tel. 5073 BĘDZIN, Małachowskiego 24, te 


RE endeccy namawiąli tłum do demolowania, sklepów 


s 


WARSZAWA, 15.. 9, wb Wozo- 


raj W (zódzinaćh wieczutnych Ww: 
"śród uczestników: 


paru mrejseowościach ' powiatu: ży- 
wieckiego w województwie kra- 
" kowskiem miały miejsce zajścia, 
spowedowane prowadzoną od dłuż- 
szego. czasu agitagją wśród bardziej 
spełecznie nieuśówiademionego od- 
lamu ludnosci przez Obóz Wielkiej 


© Polski. i miejscowe organizacje, be- 


-_ dase- pod- jego wpływami. 
/_ Hozagitowane grupy. Uzbrojone 
w kije a: pałki, u w niektórych wy- 
padkuch=1 w brof puluą: uopusthy 
"Się. CKStŁSÓW WE Wsi Alsuna, w 
pszymółsu Ujswł, w Kajezy i w 


„i 
; „bunki.. Ee SRA 
W trakcie R aia z tkunu 
dano: kiłkanaście; strzałów. oraz. ob- 
TZzucONO: policjantów kamieniain:— 


Policja ziuuszona była W vtro- 
nie swej użyć brom, w wyniku cze- 
. go- kilsa osob zastalo rannych. W 
- tym satyr czasie: w. Milowce, kie- 
> ay posterunek -policji udał się de 


kajczy, Mum. zdeimosował: 10 skie 


pów, raniąc sem jednego z. wia- 
ścicieli. ; 

Przejeżdżający w tym cz sie 
starosta zywiecki wezwał rabującą 
i uzbrojoną -bandę do zaprzesta, ia 
rabunku. W: odpowiedzi na to we 
'zwauie dano z.uUumu do. starosty 
szereg strzałów: "Powarzyszący. ski 
_roście. dwaj posterunkowi 4muszo- 
ni byli użyć broni, w wyniku eze- 
go 4 osoby zostały ranne, jedna z 
nich zmarła. Dzięki energicznej 
postawie starosty banda rozbiegła / 
się i do dalszych rabunków: nie do- 
szło. 

Wladze przeprowadziły szereg 


Kto wygrał na loterji? 


15.000 zł. na | n-ry: . 20835+ 
139913. 
5008 zł. na nry: 22050 - -27067 57901 


99845 102606 120707 125346 141764. 


2.000 zł. na n-ry: 8391 23816 26118 
S0iG 84313 48720 47683 49237 51400 
52269 58329-+ 62726 64684 72371 85508 
88223 95220-|- 97688 07865 99289 107051 


100577 108194 115904 116791 138921 + 


1000 zł. na nry. 2146 5172 10390 2567: 
80408 41522 45370 45760 51446 60410 61804 
61868 96449 70302 70641 71487" 75200 84290 
14417 84715, 87046.-87726 89928. 90399 +- 
. 91083 92580 92788 97215 124168 12,058 
127859 180563- 162781+ 13348% 135400 136217 
197595 139545 146124 147860. 


Miłówce. w zuaunio i Ujswie timo 


w Pow. żywieckim 


rewizyj i aresztowań. Aresztowano 
dotychczas 83 osoby zarówno z po- 
rabunku Jak i 
główniejszych podżegaczy, miano- 
wicie Edwarda Zajączka, przewod- 
pak okręgu podhaląńskiego 


z Węgrzynów 


KATARZYNA MLECZAK 


po krótkich lecz ciężuik h c erp eniach opatrzona św. Sakramentami PIER 
zasnęła w Panu dn, 15 Ii br. o godz 5 Fano, przeżywszy lat 60. 85 


Ek sportacja z'ó0ma żałoby przy ml. Kaliskiej 33, do. śwościola pa- R 
ratjalnoge.. w Starym: -Stelęn, odb?dz e się dn. 16 bm, o godz 6 wiaczorem. Ba 

„W dnia-17 bm. o goda, 9 rano odbędzie się. nabożeństwo poczem -Noi 
e godz. 1.15 ppo R > agi a Togian.. nani dk na mad 


0. W. P. oraz Ryłkę, Śzimą Taa 
i. Bryję,: członków Ó. W, P: Ener: 


giczne zarządzenia władz spothały 
się z dużem uznaniem ludności, '—— 
Obeenie na terenie powiatu zy wiec. 
ach ląża spokój. 


"gó. Projekt ipa: godna : z ain: 


L 5.98; DĄBROWA,. Tego. Maja ta, tel. 2-773 
S "tel. s GRODZIEC, ulica: Kościnszki tel. 16. > 


ATAK KOMUNISTÓW NA DWO 
? RZEC: Ww BAZYLEI 


' BAZYLEA, Da Przy zdo- 
bioniu domów sztandarami  hitie- 


- rowskiemi doszło na terenie szwaj- 


'edrskim do dwuch krwawych iney- 
dentów. W Riehen, przedmieściu 
"Bazylei, hitler owcy zawłesili na bu 
dynku stacji- dworcowej 
swastyką, jednak, mimo. zaciętej ó- 
brony postawionej straży, udało się 


„kómunistom „i 'soejal.- demokratom 


flagę tę zedrzeć, 

Drugi wypadek mial miejsce 
krótko. po północy na dworcu ba- 
deńskim w Bazylei. 200-do 300 ko- 
munistów przypuściło atak na dwo 
rzec dla zerwania puwiewającej na 
budynku flagi hitierowskiej, lecz 
stacjonująca na dworeu _ policja 
sźwajearska odparła atak pray. u- 
życiu pałek gumowych. 


REFORMA TARYFY ` Fizew Q- 


ZOWEJ. .. 


| WARSZAWA, 5. 8 wt) W mi 
- nisterjum. kominikacji A O WRA 


„feresowanemi ministerjarat zostanę 
- Wprowadzony w- życie w=czasie naj 
biźezyni. 


śory prowokacja Hitlera. 


Zdemaskowanie podpalaczy Reichste gu. 


PARYŻ, 15, 3 —  Dzisie'szy 


' „Le Populaire“ zamieszeza wW. arty- 


kułe'pt. „Prawda 6 pożarze w Reićh 
stagu*, informacje, o które jak za- 
znaczył dziennik, starał się na wła- 


EDA rękę, a z któr ych wynika nie- 
zbicie, że van der Lübbe był nie- 
tylko narodowym socjalistą, lecz po 
nadto agentem - prowokatorem taj- 
nej policji niemieckiej. - 


1000 poprawek do ustawy scaleniowej 


© ubezpieczeniach społecznych 


WARSZAWA, 15. 3. — W związ 
"ku że zbliżającym się terminem zam 
knięcia sesji sejmu i senatu, dobie- 
gają końca prace komisji nad y 
jektami ustaw, które mają być 
chwalone jeszcze w ciągu obca Y 


seji. 
omisją Joa sejmu obra- 
dowała dziś -nad projektem ustawy 
o biletach: skarbowych, które mają 
być wypuszezone na'sumę 200 ami 
jonów złotych. 

Komisja komunikacyjna Gia 
Jila dziś nowelę: do ustawy o pocz: 


tach, telegrafach i telefonach, za- 
wierającą uńormowanie postane- 
wień w dziedzinie RE: 
kacji. 

Nowela zawiera przekazanie »- 
rzecznictwa w przestępstwach prze 


ministracyjnym celem przeciwdzia- 
lania t, zw. radjopajęczarstwu oraz 
pocztom pokątnym. 

Senat obradował dziś nad projek 
tem. ustawy scałeniuwej o ubezpie- 
czeniach społecznych. Do ustawy 
tej zgłoszono zgórą 1000 poprawek. 


Generalny atak Japonii 
na Chiny 
CHINY ZMOBILIZOWAŁY WSZYSTKIE SIŁY WOJENNE. 


PEKIN; 15. 8. — Wiadomość, 
że japońskie okręty wojenne wyra- 
dziły na iąd koło Taku żołnierzy 
japońskich, wywołała 
duży niepokój. Przypuszczają ‘tat, 
że japończycy zamierzają wtarguać 
do właściwych Chin. Rząd chiński 
postanowił zmobilizować wszelkie 


w „Pekinie 


możliwe siły wojenne dla 
swych granic. 
Równocześnie. wskutek mówi 


Paa rony 


kroków nieprzy jacielskich Japonii 


żądania japońskie w sprawie pod- 
jęcia rokowań o prowincję Dżehoł 
i Mandżurję, zostały przez Chiny 
odrzucone, 


mą drogą powrócił, 
ciw ustawie. pocztowej władzom ud :' 


Dziennik: stwierdza, že paszport 


holenderski, którym legitzanuwał 
się van der Lübbe,  sfabrykowiiiy 
jest przez niemców. Lübbə miej 


wspólników, którzy, ják wiadomo 
zdołali zbiec. 

Dziennik oświadcza dalej, że 
wspólnikami tymi było 6 czy f-hu 
hitlerowców, którzy w etiwih wy- 


:þuchu pożaru znajdowałi się waz 
„z oddziałem hitlerowców w, Pałacu 


ministra Gosringa; łączącym 


SIĄ 
kórycarzem - podzielunym., 


w giat 


hem parlamentu. 


:Na „rozkaz” zgóry” przeszli ön 
z pałacu korytàrsews tylu dv Reich- 
stagu i podłożywszy - ogień. . tą sh- 
iącząć: ; się 
znów z grupą hitlerowców, ktorą 
na: chwilę stosownie do „udzielono 
go rozkazu“ opuścili. : 
. -Według dochodzenia- połicji $a- 
skiej Lübbe w róku. 1932 prźeby: 
wał przez pewien CZAS, W SEh) OLi- 


.sku w; Meissen. Zapisał się ou: jako 


bitłerowiec i prowadził w. okolicy 
agitację w duchu narodowo > sò- 
cjałis: ycznym. Daje się on wieza- 
sie odzcycia pożaru aresztować, ze- 
znaje, że jest komunistą, przyczera 
starannie przóchowuje swą. karig 
czionka partji komunistycznej, ü- 
żeby ją móc przedstawić -polięji 
Lübbe, jako prowokator -tajnoj 
policji działał na. rachunek f'ile- 
rowców, oraz grupy, wła ścieieli ko- 
palni nafty, która to grupa; według 
dziennika, dąży do zerwania sto- 
sunków z Rosją sowiecka, a WILH 
przeszkodzenia importu nafy BO” 
wieckiej. : 


tlagę 2 


statni 


Ikowie oskarżenia. 


Gorgonowa pod ciosami poszlak policyjnych. 


sa pliki listow, które otrzymują tak 
przewodńiczący, jak i poszczegolne 


dę ogauszai w prasie. | 
Pierwszy zeznaje świadek W. Lo 
rek, wywiadowta policji. EN 
Świadek opisuje jak przybył na 
miejsce v gouz. 9 nau ranem 1 prze- 


prowadził 1ączńie z innemi organarni 


policji dochodzenia. Świadek: zezna ' 


je podobnie; jak inni funkcjonarja- 
sze policji, szczegółowo opisuje tyl- 
ko moment znalezienia dżagana. ` 


— ludy dowiedzialem się, Że Zna , 
leziono koio basenu Wiete, WZIĄTELA 


granie 1 poszuniijąc NATYCUAIA gorod 
m, poczwem na dnie jakieś żelazo. 
bo silsuuuswruzowem wydobywa: 
niu uduto mi.się to wyciągnąć. Na 
siępuie zauważyiem przy drzwiach 
piwnicy ślady krwi. Wiem, że znale 
ZWIO pun UHUSLECZKĘ, W DŁUSLĘPSLWIO 
czego przeprowadziem rewizję w 
domu. ` : 

W dalszym ciągu świadek opisu 
je szereg momentów znanych już 
z poprzedzich zeznań funxcjonarju: 
szów policji: ; o 


Opisując przesłuchanie Stasia. na. . 


+ 


posterunku żandarrnerji, . świadek. ze 
znaje, że przypuszcza, ©: iż Staś nie : 


chciał z początku powiedzieć kogo :: 


zauważył, gdyż chtiał się. 
mieć weześn iej z ojcem 
Eroewodnicgaty:. ZY Bi 
poddaj” miu. 26 to „była OBłęónówa? 

„Świaaęk: — Ja pracuje od szero 
gu lat w tej służbie i wiem” że lo. 
nie ma sensu, gdyż jesibyn ja mu 
to podsunął, to on to potwierlz , ale 


"Th 


,porozu- 


w 


później powie, że ja mu to podda | 


iem. PARTAP EE DELBNMCTEW IG TOO 
— Czy pan wiedział już wtedy, 
że podejrzewano Gorgonową t. i 


SPRAWCA NA MIEJSCU. 


—, Wiedziałem, że sprawcy nale 
ży szukać wewnątrz wili. 

W dalszym ciągu 
je, że. Kumiński , al. l 
miejsce . gdzie zwyklę, leżał „dżaga 
w odległości około jednego metra od 
przerębli: i. wyklucza możliwość a 
by dżagan mógł wpaść do wódy. 

Przewodn.: — Czy miał. pan wra 
żenie. że chustka, była bardzo n okra, 
czy. też wyknęcona,?. 


— Ja miałem wrażenie, że byla ` 


„WYGUSZORA u sa cat 
= Czy miał. pan wrażenie, 
gotna,:czy teżwypłókana? |... 
-— Czy, w czystej ., „wodzie, 


że wil 


brudnej? MOSES ONZE ra GSA R 
—.W czystej: . 
'ż—jak to było ze 


lezione.w piwnicył resipi mais 
—- Zmałazłem:ją,w:szafie.,,...;.; .. 
— Gdzie pan, :znalazłł . 
— Mam wrażenie, że w. szafie, |, 
i A. fu poprzednio, zęznano. . Zo.. 
pan Zaremba; miał ją w, kieszeni 


| : Zapłakana, drata „Ałumio- 
|-nem wzruszeniem, zdobyła się 
Kpa wstydliwe pytanie: „Czy: 
| aoprawdy nie” wies, że by- 
| .le$ moim pierwszym i jedy- 


| 


-— Czy, Ad; 


„se znalezieniem ŻĆJ.. konfrontacji w sądzie. 
chustki, podobnej. dp, tej, którą zna . 
„wypłókaną: od chusteczki, która leża 


taką chusteczkę w kiesze 


„piwnicył „; e 
— Nie przypominam 


— ` sobie, czy 
„tam jest drugie wejście. — 
ADW. ETTINGER SYPIE .. 
W „PYTANIA. | 0 

W dalszym ciągu świadek. odpo 
wiada na pytania mec. Ettingera. 

— Pan powiedział, że pod oknem 
zauważył pan slady, a nie można by 
ło zrobiś z nich odbitek? | 

— Nie można było, bo były ząsy 
pane śniegiem. 


— A dlaczego nie zrobiono odbi- 


tek ze. śladów, zasypanych , śnie- 
— Bo śnieg był miękki. 
— -Gzy pan był w j 

ieyvjnej? : 8 


ii 
KA (5 


på 


2 


— T tani pana nauczono 2e ni 
„można żobić. 
>Wrażani, Ze się nie da, AB AR 
+ -m A zna pan sposób, Jak sięz) 
„odbita śsładówAio"ł ftosidyć I W 
y — Apan ili ASAAN w i 
pe Jake ganien ab 
m Gipsem |ilorlus dada 
T A,gało się to zrobił, 
om Nade nw 04 AIEN ONEIN 
5 ai A: fotografie, 
— A czy zrobiono? 


; di 


7) 


— A rozmiar kroków można by . pan zeznał, 
b 2, , ło ustalić? Czy, mierzono J9ł 5 0 

świadek zezna i DARA | 
pokazywał. mu 


— To pan nie wie, że to jest e- 


"lementarną zasadą dochodzeń przy 
6 a. Śladach, pan 0. tem nie słyszał, tego - 


nie mówiono? Czy pan nie mówił we 

Lwowie, że panu Siaś. zeznał, jako 

pierwszemu, że: ta. 

— Tak nie było. 
—- Czy pan nie ambicjonował z 

“panem Respondem, kto pierwszy 

to wydobył? oi ; 

— Nie 

— Napewno niet 


2 


l 0'teln: była mowa: * podezas 


R J 2 O 


ia Jako pan odróżnia chusteczkę 


ła w wodzie? «+» 


> — Na mnie zrobiła wrażenie, że 
była wypłókana. = n 

»  — Na czem pan to opiera? 
— Była mokra.” ` =: 


-do wody, to 
wypłókana o. | 


„nie „wie, czy. była wypłókana . przez 
3: 


‘leżenie w wodzie, czy też ktoś 
specialnie wypłókał. . . , 

Dr. .: Woźćnidkowska 
świadka na; okol / tość, 


„kiedy przy 


, Ślidów z. miękkiego 


De 


„indapuje 


dek stwierdza iż przybył na miejsce 
0 g. 4, a przedtem jest powiedziane, 


że wyjechał o. pierwazj i przybył o 


—.Nie mówiłem. , - 


` — A czy przedtem 
- ktoś o podejrzeniach nia Uorzonową? 


- Kamińskiego. 


w jakiejś. szkole ; 


> czy: też. wypłókana przez, leżen ie W, 
„wodzie. Voar OTE | neg gł © 


BGŻ 


NAŁOGI 
Sperate 
SAREI EAR 


„ki denatki w.chwih jego“ przyj 


można; było; zre-.. 


- Gorgonowej, prof. Olbrycht 


stsprawę; tej chugłecżki, Oz span 


GIA JER 


— Czy Kamiński rzucał podejrze 
nie na Gorgonową? 


— Bezpośrednio nie, ale wyświe 


— Nie wiem. 
— A na czem pan opiera swoje 
spostrzeżenia? | 
— Bo on się wahał. . 


W dalszym ciągu przewodniczą 
cy stara się ustalić zeznania Świad- 
ka w śledztwie; który na pyłzuiie 0- 
brony. eo do sprawy chusteczki ze- 


" znał. odmiennie aniżeli poprzednie, . 


“gdyż wytłumaczył, iż. nie wie, CZy 


„Chustka hyda: iwyprana prze% ;kogoś, , 


«nie obok okna. '. 


ważyłem, że było otwarte w jednej 


trzeciej części. Nie uważałem, aze- 


«by tędy sprawca mógł się dostuć, 
„albowiem otwór byl zbyt mały. — 


Zapomocą latarki elektrycznej zba 
„dałem : posadzką: pokoju, szczegól- 


W pokoju miałem wrażenie, jak 
by od dłuższego czusu ni8-sprząiA- 
"no. Był tam pewien nieporządek-— 
Na podłodze zauważyłem jakby pył 
i włosy. Na tej warstwie nie zau- 
ważyłem żadnych podejrzanych sia 
dów. Inż. Zaremba wyraził przypit 
szczenie, że sprawćy mogli wejść 
DIEZ PENO a PE NE 

Na ramach okna nie było rów- 
nieą żadnych zadrapań, czy też ín- 
nych Śladów wchodzenia: Na zo- 
"wnętrznej ścianie yokoju aie byłe - 
również: żadnych śiadów, któreby 
wskazywały, że sprawca wspiął: srg 
po murze. Również rama od zew- 
nątrz nie wykazywała żadnych šia 
"dów. ` SR ROA 

Gdy te spostrzeżenia powiedzta- 
tem Zarembie, oświadczył on, iż me ` 
żliwe jest, że-sprawcy weszli w 
„takim razie przez drzwi od werun- 

dy, które nie były otwarte. Zarau- 
ba oświadczył, że drzwi te stale zu- 
mykane, a Lusia przed ułożenicia 
się do snu, zamykała te drzwi ua 
; klucz. Drzwi nie wykazywały żar ` 
dnych śladów . gwałlownego  otwie- ` 
rania, szczególnie: na lakierze > nie 
było nie widać. Listwa, przylegają 
ca śtiśle :do nich; nię:wykazywala 
dżadnych śladów podważenia, A więc 


P GOE iii wdarcie się z tej stroty do Środka i 
pan rozümies ; 
a Wy” 


nicy oraz do basenu: u 
L AAN LOEN A W N ER E TOME! 
n Badając jeszcze podłogę w. po: 


"były chłodnie. Co się tyczy śladów! 'denatkijw. przejściu pokoju drugie- 


na sżybie znalezionych * w pokoju 
i zada: 
ja następujące pytanie: ŻA 

ak można wytłumaczyć. że 
iż odłamki szyby hyły 
usunięte.z ramy, a-31 grudnia ro- 


` biono. zdjęcia daktyloskopijne na 


ak W jadalni. Powiedział: ` 
Świadek w końcu stwierdza, że „Bandyci wdarli się .do mnie i za- 


szybie. | =- ; ; : 
— Nie wiadomo mi.o tem. 

ków szyby? 
— Bo tam nie było odcisków 


postać to była Gor © NADKOMISARZ FRANKIE- 


Po przerwie 10-minutowej 
znaje nadkomisarz policji, Józef 
Frankiewicz, obecnie komendant 
policji na miasto Lwów. Zeznania 
tego świadka, który prowadził rate 
-dochodzenie policyjne przęciw Qor 
gonowej, skupiają na sobie, uwazę 
wszystkich. Świadek po zaprzys'ę 
"żeniu, zeznaje następująco: 


— Na miejsce wypadku prżyje- 
' chałem w towarzystwie aspirat 


Responda o godz. tej nad ranem. 


W willi inż. Zaremby zastałem po- 
1 ; o sterunkowego Sżwajcera i dwu war 
1 Ale jak chusteczka wpadnie towników, których oni zabrali po 
też będzie mokra, a nie' 


drodze. Inż. Zaremba znajdował stę 


bili mi eórkę*. 
Oświadczył, że po wejściu ` do 


` pokoju zastał otwarte oknó. że wi- 
` docznić tędy bandyci dostali sie do 


był na miejsce wypadku. Świadek pokoju i zamordowali córkę. Rza: 


| nym kochankiem?” . _, _ stwierdza. że o godz. 5 nad ranem. 
4: > RAW ZORG) > Obrońca prosi © sprostowanie odnos 

Ea IWD 2 T E gdzie jest 
SPA R KE ASRR A powiedziane, że Świadek wyjechał' o ` 
„sago AA W końca poktzajo się, 26: wia" 


goiwazy okiem w strine okna, zaa. 


— Dlaczego nie zabrano. kawal- 


zə: 


_ściańy. DS 


po wejściu było: pełno czarnej. -wo- 
dy w zagłębieniu. = = 5 


Następnie trochę. dalej zauważy 
łem różne rupiecie ı kawałki węgla. 
Uważałem, że przy tem, oświetleniu 

_niemoźliwę jest przeprowadzenie ba 
dania i dlatego postanowiłem odło- 
żyć: badanie piwnicy aż do chwil, 


“kiedy się: rozjaśni i będzie -można - 


wszystek węgiel .. wyrzucić, ażeby. 


“dokladnie piwnicę przetrząsnąć..— - 


Badaliśmy.-następnie ślady do Þa- 


` senu. Ślady przy basenie były nanj- 
"wyraźniejsze, był 


giębokie, prowa 


 dziły do. Środka enu, tuż kole 


- W dalszym ciągu komisarz Fran 
kiewicz przedstawia szczegółowe 
przebieg dochodzeń policyjnych, po 
czeń odpowiada na «pytania prso- 


- BEZ RADJA DOM JEST GŁUCHY! | 


OND | 


U NAS LU 


Nigdy od chwili zawarcia poko 

ju ryskiega, tego ostatniego aktu, 
likwidującego fronty wojenne, nie 
przechodziła Europa przez chwile 
tak- brzemienne i denerwujące, jak 
obecnie. I nietylko Niemcy są wul 
kaner. Jak przed zmianą barome- 
tru bolą i odnawiają się stare bliz- 
ny tak. dziś po wszystkich niemal 
zakątkach -Wuropy ożywiają się sta 
re ogniska fermentu. Kipi na Węg- 
rzech, chłonących wielkie transpor 
ty broni i amunicji t-orzanizują- 
cych manewry pod wymownem za 
łożeniem wojny z Czechosłowacją i 
Jusosławia. Konflikt włosko - ju- 
gosłowiański dojrzewa szybko do 
momentu, w którym lada epizod 
wywołać może wybuch. Gwałtowna 
koncentracja Małej Ententy jest- 
wyraźnem ustosunkowaniem się do 
sytuacji kryjącej w sobie doraźne 
nieheznieczeństwo ataku. 
W tych warunkach nastroje -w Pol- 
sce uderzają swą atmosfera spoko- 
ju. Na porządku dziennym są spra 
wy. doprawdy obce temu, eo wstrzą 
sa Furopą. Gdy spojrzymy chociaż 
by na młodzież akademieką i spra- 
wy, które właśnie dziś budzą 
wśród niej tyle namiętności, wyda- 
je się nam. że żyjemy w jakims 
zupełnie odrębnym świecie Nasze 
troski, n yhlemy walki, rozgrywa-- 
ją się jakby za wysokim murem, 
szczelnie odgradzającym nas od rze 
szywistości. Ś 

Mur taki nie jest fikcją. lstnie 
je on i on właśnie pozwała na to, 
że społeezeńswo w swej znaeznej 
części może oddawać się sprawom 
nieważnym i niewspółm'ernie hła- 
hym wobee tego, co jest dokoła. Ozu 
jemy się jak. spokojna wyspa wśród 
wzburzonego oceanu. 

Zjawiska i kataklizmy  świato- 
we, dochodząc na polski teren, na- 
bierają natychmiast .. szczególnego 
charakteru. Modyfikując się w. tre- 
ści, łagodnieją w formie. Już.sama 
sytuacja wewnętrzna, w jakiej zna- 
lazło się państwo w pierwszych ty 
godniach po odzyskaniu niepodle- 
głości gdzieindziej rozwiązałaby się 
przez krwawe walki o o władzę, o 
jedność rządu, o formę rządu. U 
nas proces ów przeszedł lekko i z 
tą zdumiewającą łatwością _ jaka 
chyba zasługiwałaby na miano cu 
du. Przecież pamiętamy i republikę 
lubelską i republikę tarnobrzeską z 
groźnymi ruchami chłopskimi i czer 
wone sztandary pod Warszawą: i 
powiew czarnej reakcji od Pozna- 
nia. To wszystko rozwiało się jak 
cień, a życie państwa poszło - nor- 
małnym torem rozwoju. 

W wiele lat potem przeżyliśmy 
pururi majowy, epizod, tak głębo 
o sięgający w organizm państwa 
i narodu a jednak w kilku dniach 
rozegrany i zlikwidowany w ramach 
kilku ulic jednego miasta. Znowu 
fakt nigdzie indziej nie spotykany 
rewolucja, która łagodną ręka 
rzeszła wtedy nad Polską. Rewo- 
fica ta nie skończyła się jeszcze. 
Odbywa się przebudowa państwa 
na nowy porządek, przełamuje się 
opory, niszczy się pewne wartości 
i stwarza inne. A gdeie ofiary tej 
wałki, która niewątpliwie trwa, 
dzie krwawe żniwo tej rewolucji? 
Nie trzeba analogji aż z SMowieta- 
mi; wystarczą Włochy „gdzie fa- 
szyzm szedł po zeliszczaąch 1 gru- 
zach wrogich sobie placówek, zna- 
cząc swą drogę tysiącami ofiar z 
których najszczęśliwsze jeszcze spo 
żywają gorzki chleb na obczyźnie. 
Wystarczą: dzisiejsze Niemcy, któ- 
rych „odrodzenie“ dokonuje się w 
łunie pożarów, wśród straszliwych 
pwałtów i zabójstw. 

To też gdy u nas z pewnych 
stron ciska się pioruny na „gwalty“ 
na „ucisk“, na „rządy dyktatury”, 
jest to oczywiste nadużycie tych po 
sennvch słów. Gdy sie straszy pa- 
rafjan „walką z kościołem”, jest to 
nadużycie ambony. Tadzihm któ- 
rzy tworzą taką nieprawdziwą le 


gendę, należałoby dać bezpłatny 
paszport na wyjazd. Niech guzie- 
imdziej sprawdzą sens nadużywa- 
nych przez siebie określeń, a miejsce 
takich prawdziwego gwałtu praw- 
dziwej dył tatury jest niestety w E- 
uropie wcle i coraz więcej. j 

Jestełinmy wyspą. Żyjemy w at- 
mosferze bezpieczeństwa i spoko- 
ju. Nasze wewnętrzne niedole są 
cieniem w porównaniu z tragedją 
świata. Pozwala się nam zapom- 
nieć o. grozie za cenę małych wy- 
rzeczeń. Za -cenę wysokiego budże- 
tu wojskowego i znaczenia, jakie 


czynnik wojskowy zajął w organiza 
cji państwowej, za cenę cenualiz- 
mu, dającego rządom wiadzę skon- 
centrowaną, rzutką, szybko wkracza 
Jącą — posiadamy te notosę i ten 
stan bezpieczeństwa, który pozwala 
nam ze spokojem patrzeć w oblicze 
Jutra, 

I wydaje się nam, że gdyby na 
rzeczywistość polską spojrzeć pod 
tym szerszym 1 prawdziwym kątem 
zamiast gorzkiego grymasu, twarz 
naszą częściej okrasiłby uśmiech 
dumy i zrozumienia, że to co jest, 
nie jest najgorsze. 


Gzy nie przesadzamy w gościnności? 


CUDZOZIEMCY NA POSADACH, A POLACY BEZ PRACY. 


Komisja pracy w sejmie śląskim 


uchwaliłą wniosek posłów N. Ch. 


Z. D. (odpowiednik klubu BBWR 
w sejmie Rzeczypospolitej), wzy- 
wający wojewodę: śląskiego do po- 
czynienia starań w rządzie, celem: 
opracowania i złozeuia w sejmie 
ustawy, nakładającej specjalny po- 
datek na przedsiębiorstwa i insty- 
tucje, zatrudniające obeokrajowców 

Wniosek posłów śląskich mioty- 
wowany jest tem, że zatrudnianie 
obcokrajowców na terenie- Rzeczy- 
pospołitej Polskiej, w okresie kry- 
zysu gospodarczego, jest miedo- 


puszezalne wobec panującego w kra . 


ju bezrobocia. 


Według prowizorycznych _obii- 
czeń, na terenie województwa ślą- 
skiego przebywa okóło 10.000 obeo- 
krajowców, z których eonajmniej 
6 tys, osób jest zatrudnionych w 
różnych instytucjach miejscowych. 
Należałoby tedy, zdaniem wniosko- 


„dawców, -opodatkować instytucje, 
‘które zatrudniają, obcokrajoweów. 


Inicjatywa posłów śląskich  spot.- 
ka się, jak sądzimy, z przychylaem 
poparciem rządu. Istotnie, jest już 
najwyższy czas, byśmy. przestali 


uprawiać tẹ- formę „gościnności“ 


wobec eudziemców, którzy znajdują 
w Polsce dobrze omaszezony kawał 
chleba, gdy braknie go dla obywa- 
teli polskich, 


Egoizm gospodarczy wszystkich 
niema! państw świata wyraża się 
dzisiaj nietylko w niedopuszczaniu 
obcych towarów, ale również i vb- 
cych pracowników. Stany Zjedno- 
czone, które jeszcze przed wojną 
były terenem imigracji z całego 
świata, dziś zamknęły się szczelnie 
nawet przed artystami: filmowymi. 

Polska emigracja  zarobkcwa, 


która niegdyś edgrywała tak 


po- 


ważną rolę w naszem życiu gospo“ 


darczem, dziś ma przed sobą wszy- 
stkie drogi zamknięte. Nie naply- 
wają dolary ze Stanów Zjedneczo 
nych do przeludnionych wiosek Ma 
lopolski Zachodniej. Bkończyły » ę 
również sezonowe wędrówki na 
„Saksy* z okręgów pogranicznych 
do Niemiec. 

Robotnik polski, który od dzie- 
siątków lat pracował w kopalniach 
Westfalji, dziś traci ten zarobek na 
rzecz robotnika niemca. W Bełeji 
rząd i przemysłowcy z trudem bro- 
nią się przeciwko naeiskowi związ- 
ków zawodowych, które żądają wy- 
dalenia wszystkich robotników pol- 
skich (solidarność proletarjatu!) 

Nawet w sojuszniczej Prancji 
gdzie robotnik polski tyle położył 
zasług przy odbudowie zniszczeń 
wojennych, dziś coraz częściej do- 
staje obrachunek i paszport wyjaz 
dowy do. Polskie, Lo s A 

W tej sytuacji Polska- nie może 
bawić się w zbędną filantropję w 
stosunku do cudzoziemców. którzy 
odbierają chleb robotnikom i pra- 
cownikom polskim. Wśród tych eu- 
dzoziemców niema 2 pewnością nie- 
zastąpionych specjalistów.  Robot- 
nik polski jest częste specjalistą 
niezastąpionym nawet w Belgji lub 
we F'raneji. 

Musimy dbać o pracę dla wlas- 
nych bezrobotnych i dla tych. kto- 
rzy ją utracą w krajach obcych, 
gdzie  zarobkowali dotychezas 
Niechże instytucje, które mają szcze 
gólną predylekcję do zatrudniania 
cudzoziemców zapłacą przynajmniej 
podatek specjalny za dogadzunie 
swym specjalnym gustom. tak szko- 


dliwym dla interesów pracowników - 


i calego społeczeństwa polskiego. 


Kursy organizacyjno -oświatowe 
zjednoczonego związku młodzieży 
województwa kieleckiego. 


Po zakończeniu akcji przyspe- 
sobienią rolniczego w roku 1932 
Z. Z, M. W. K. w okresie zimy przy 
stąpił do zorganizowania  kur:ów 
oświatowych w poszczególnych po- 
wiatach. 

Kursy te podzielone są na dwie 
kategorje, pierwsza to kursy jed: 
nodniowe_ organizowane rejonami 
w czterech do sześciu punktach na 
powiat dla całej młodzieży zjedno- 
czenia związku o charakterze pro- 
pagandowym, druga kategorja to 
kursy 4—10 dniowe organizowane 
powiatami dla całych zarządów kół 
1 kierowników poszezególnych sek 
cji pracy w kołach. Pierwsza kate- 


-gorja kursów obejmewała. pogadan: 
„ki z dziedzin: organizacja związku, 


przysposobienie rolnicze, dokształ- 
canie się, wychowanie fizyczne i 
przysposobienie wojskowe, teatry 
amatorskie i samorząd, 

Drugiej kategorji kursów bylo 
zadaniem szczegółowe zapoznanie 
głuchaczów z metodami pracy w ko 


łach oraz danie mu potrzebnych ku 
temu wiadomości ogólnych. Na dłu- 
żej trwających kursach w godzinach 
wieczorowych organizowano prak: 
tycznie świetlice i przykładowe zeb- 
rania koła. 

Dotychczas zostały jaż przepro- 
wadzone kursy w następujących 
powiatach: 1) Radom, trzechdniow 
kurs dła zarządów kół w szkole rol- 
niczej w Wacynie, słuchaczów 163. 
2) Stopnica, jednodniowe kursy dla 
zarządów kół i kierowników -sekcji 
w miejscowościach: Stopnica, Ł ub- 
nice, Kurozwęki, Chmielnik i Bu- 
sko, oraz jedniodniowe kursy dlo 
wszystkiej młodzieży w tych sa- 
mych miejscowościach. 3) Często- 
chowa — czterodniowy kurs dla 
zarządów i kierowników sekcyj 4) 
Jędrzejów — dwuduiowy kurs dla 
zarządów kół i kierowników sekcyj, 
5) Końskie — rejonowe kursy dla 
zarządów i młodzieży w pięciu miej 
AR. — obecnych około 240 
osób. 


„wie, kiedy przypadek 


Ma świetlanym szlaku 
polskiej w.edzy I um ejętności, 


W marcu br. mija 80 lat od tej prze 
lomowej chwili, kicdy w Polsce zabły 


'snęla pierwsza na świecie lanipa naf, 


towa, dzieło twórczej pracy niezapom. 
niansyo [gnacego Łukasiewicza, 

Aby zrozumieć 
Słość i epokowe znaczenie tego wyna- 
lazku polskiego, uprzytomnić sobie trzę 
ba, jak ponuro musialy wyglądać wów 


czas ulico wszystkich miast, brudne i 


pogrążone w ciemnościach, uprzytom 
mić sobie trzeba, jaką trudność przed. 
stawiała praca wieczorna w mieszka. 
nlach t warsztatach, gdy nie było inne 
go światła, jak tylko łuczyWo, kopcą. 
ce kaganki łojowe, a co najwyżej nie. 
ulepszone wtedy jeszcze świece. Oprócz 
innych niedogodności, migotliwe bly- 
ski tego prymitywnego światła działa» 
ły w sposób ujemny na wzrok. Dla 
ludzkości była wiee palącą potrzeba 
innego światła, jaśniejszego, zdrowsze 
zo i dostępniejszego dla wszystkich 
warstw kazdego społeczeńtswa. 

Wiedziano już coprawda że w zie, 
mi znajdują się ogromne zbiorniki ro 
py naftowej, lecz były one' bczużytecz 
ne dla celów oświetlenia jako ogrom. 
nie łatwo zapalne i przez to  niebez- 

OZ AY ATN ZACYIZA Tinsin 
geniusz polaka, wskazał drogę, któ. 
rą trzeba kroczyć aby uzyskać z boz- 
użytecznej ropy prodnkty wysoce war 
tościowe, a w pierwszym rzędzie naf- 
tę, dającą ludziom jaane, zdrowe ł bez 
pieczne oświetlenie, Bzięki Ignacemu 
4dukasiewiczowi ciemny płyn, barwią, 
cy od setek lat strumyti npodkornse. 
kie, znalaz? wreszcie właściwe zastosę 
wanie, a epokowe odkrycie 
wielkiego rodaka sprowadziło ludzkość 
na inne zupełnie tory. 

Ignacy Łukasiewicz, urodzony 23 
marea 1822 r. pod Rzeszowem w. dzi- 
siejszej Małopolsce. jako syn niczamoż 
mej rodziny ziemłańskiej, wcześnie mu 
sial myśle$ o zarobkowej pracy. którą 
znalazł w antese Mikołascha we Lwo- 
i sprówadzł go 
ma. droge. badania właściwości ropy- 
W laboratorjum tej aptek} rozpoczął 
Lukasiewicz uelążliwe i niebezpieezne 
próby Rad oczyszezeniem ropy nafto, 
wej z przymieszex wybuchowych. Ce, 
lem jego było uzyskanie produktu, przy 
datnego do oświetlenia, 

Wreszcie udało mu się uzyskać z 
ropy naftowej, gęsty i latwo wybucha 
jący, jasno _ żółty płyn, nadający się 


NEREŃ 


już do oświetlenia, Byla to dopiero mo: 


lowa dzieła. Potrzeba było bowiem 
jeszcze przyrząda, w którymby nsfta 
mogła sę pali? 3 sno i bezpiecznie. 

I nadeszła epokowa chwila. kiedy 
w marcu 18953:r. płerwsza na świecie 
lampa naftowa zaczęła oświetlać wy- 
stawę apteki Mikolascha we bwowie 


Niedługo nastepuje drugi dzień histo- 


ryczny, a młanowieie 31 lipca 1853 r, 


w którym to po raz pierwszy zapłanę. 


ły jasne lampy uałtowe w. lwowskim 
szpiydu powszechnym. Był to na dro- 
dze postępu krok wprost rewolueyjny. 

Dzisiaj jest już faktem niezbicie. 
stwierzdzonym, że amerykański prze- 
mysl naftowy powstał później. Kiedy 
w r. 1859 zaczęto w Ameryce w pobliżu 
miasta Tuturville w Pensylwanii wier 
elt pierwszy otwór w ziemi w poszuki 
waniu nafty, w tym samym czasie Fu 
Kkasiewicz budował już drugą swoją 
destyłarnię i dostarczał nafty nawet 
za granicę ówczesnej Anstrji. 

Nie ulega preeto najmniejsze wat- 
płiwości, że nam należy się  zaszezył 
pierwszego odkrywey, a zarazem i twór 
cy światowego przemysłu nałtawego 
przez osobą Ignacego Łukasiewicza 

Zmaczenie tege faktu wzrośnie jrsa- 
czę wiecej, jeżeli pomyślimy, że Świat 
produkuje dzić rocznie przeszło 133 mil 
jonów tonn ropy naftowej, żo ten com- 


my produkt ropy, jakim jest benzyna 


pędzi po wszystkich drogach światła 30 
miljonów automobiti, porusza tysiące 


samolotów, wreszcie całą moe okretów. 


Widzimy wiee, że odkrycie Łukasła 
więza ma wprost przełomowe znarzę 
mie Í żo nadało ono światu zupełnie im. 
ne oblieze. Nam przedewszystkiem da 
lo to przeświadezenie. że Połska w hì 
storji postępu | kultury zajmuje karty 
zapisane złotemi xłoskami. 


niebywałą donio- 


Ras”ego ` 


WAY OŃIEĄRA 


Str. 4. 


Dlaczego kosztem Zagłębia Dąbrowskiego 


ma być przeprowadzony plan uzdrowienia gospodarki 
przemysłu węglowego w Polsce? 


Przed kilku dniami zamieściłiś- 
my, drukowany w wyjątkach, ar- 
tykuł „Gazety Polskiej”, dotyczący 
dyskutowanej już oddawna sprawy 
zniżki ceny węgla wewnątrz kraju 
i związanej z nią sprawy uzdrowie- 
nia gospodarki przemysłu węglowe- 
go w Polsce. ; 

Przemysł węgiowy w Polsce, 
wskutek wielu przyczyn, a przełe- 
wszysikiem wskutek wzmożonej 
konkurencji węgla angielskiego ra 
rynkach skandynaw., co szzegół- 
nie dało się odczuć po spadku fun- 
ta — znalazł się, co trzeba podkre- 
Ślić, w warunkach bardzo trudnych 
Wydobycie w roku 1932 spadło do 
29 milj. ton, w roku 1922 wydoby- 
cie wynosiło 46 muj. ton. Zbyt w 
kraju również znacznie się zmajiej 
Szył i wyniósł w roku 1932 tylko 15 
milj. ton. 


W roku ubiegłym, rząd chcąc ü- 


trzymać wywóz węgła, ze wzgłędu 
na zatrudnienie robotników, stwo- 
rzył t. zw. „fundusz  wyrównaw- 
czy”, który miał pokrywać straty, 
jakie ponosi przemysł na węglu ek 
sportowym. Okazuje się obecnie. 
z czego również doskonałe zdaje s0- 
bie sprawę rząd, że dotychczasowy 
system popierania eksportu węgł»- 
wego zawiódł na całej linji, że fua- 
dusz ten nie spełnił pokładanyc! w 
nim nadziei, przeciwnie wyrządził 
on więcej szkód niż pożytku. 
WOBEC STALE POGARSZAJĄ- 
CEJ SIĘ SYTUACJI W PRZE- 
MYŚLE WĘGLOWYM. 


trzeba było przedsięwziąć — jalueś 
Środki zaradcze, zrówidować dotych 
czasowy plan gospodarki przemystu 
węglowego i wydać doraźne zaczą 
dzenia, któreby radykalnie ztmieni- 
ły dotychczasową sytuację, oczy wi- 
ście na lepsze. Po długich debatach 
i  szcezegółowem zanalizowania 
tego zawiiego zagadnienia, rząd pu 
stanowił wprowadzić obuiżkę ceny 
węgla, sprzedawanego w kraju, A 
jednocześnie przeprowadzić grin- 
towną reorganizację eksportu wę- 
glowego. Jeśli chodzi o obniżkę cen 
węgla, konwencja węgłowa, po dłu 
gich targach wyraziła zgodę na ob- 
niżkę w granicach dv 10 proc., rząd 
natomiast wysunął warunek obniż- 
ki cen węgla opałowego o 20 prec., 
węgla przemysłowego o 16—20 pro- 
cent i koksu o 15 proc. Jednocze- 
śnie, jako rekompensatę dia przemy 
ałowców, rząd chce zastosować bar- 
dzo poważne ulgi, a mianowicie: 1) 
zniżkę taryfy kolejowej przeciętnie 
o.10 proe. w obrocie wewnętrznym, 
a o 15 proc. przy eksporcie, 2) bo- 
nifikatę w wysokości 1 zł. od ton- 
ny przy wysyłkach ponad 254.48 
ton miesięcznie przywiezionych do 
portu, 3) utrzymania do końca ro- 
ku bież. bonifikaty po 1.70 zł. od 
tony przy wysyłkach ponad 500.00% 
ton przywiezionych do portów. 

RBORGANIZACJA EKSPORTU 

WĘGLOWEGO. 


według planu rządowego, który iua 
doprowadzić do poprawy sytu- 
akcji w przemyśle węglowym ma 
polegać na tem, że „fundusz wy- 
równawczy* dla eksportu węglowe- 
go ma ulec powolnej likwidacji, a 
na jego miejsce mają przyjść zainó 
wienia rządowe. dła kolei, wojsku 
i fabryk państwowych. 
Tu właśnie kryje się całe 


NIEBEZPIECZEŃSTWO DLA 
KOPALNI ZAGŁĘBIA DĄ- 
BROWSKIEGO. 


Zamówienia rządowe wynoszą 0- 
koło 3 milj. ton rocznie, co slano- 
wi 20 proe. calego  wewuętrzucze 
zbytu węgła (około 15 milj ton), a 
przeszło 10 proce. całego wydoby- 


cia w Polsce (około 29 milj; ton) -— 
Ponieważ rząd w dalszym ciągu 
stara się za wszelką cenę podtrzy- 
mać eksport węgla polskiego, prze- 
to około połowę, czyli półtora milj. 
ton ma iść na premjowanie ekspor- 
tu, t. zn., że kopalnie, które ekspor 
tują węgiel otrzymywałyby zamó- 
wienia rządowe ua półtora miljona 
ton węgla. Projektowany jest juź 
plan, według którego nastąpiłyby 
przydziały zamówień rządowych. 
Na każde 4 czy też 5 ton węgla 
eksportowego to czy inne towacry 
stwo otrzymywałoby jedną tonę 
zamówienia rządowego. Czyli iur.e- 
mi słowy, kopalnie, które dotych- 
czas zamówień rządowych me mia- 
ły, a pracowały w przeważającej 
części na eksport — otrzymałyLy 
teraz te zamówienia, co odbylcky 
się kosztem tych wszystkich kopal- 
ni, których egzysteneja oparta byla 
na zamówieniach rządowych i na 
zbycie węgła na rynkach wewnęirz- 
nych. 
TRZEBA i e SOBIU SPRA- 
że kopalnie zaglębiowskie w lwviej 
części utrzymują się ze zbytu wę- 
gla na rynkach wewnętrznych 1 czę 
Ściowo z zamówień rządowych, -n:e 
liczna tylko część większych kopal- 
ni zagłębiowskich pracuje na ck- 
sport. A ponieważ na eksport pza- 
cują w przeważającej części kopal- 
nie śląskie, a więe, według planu 
rządowego, olbrzymia większość a 
mówień rządowych  otrzymałły 
Śląsk, co odbyłoby się kosztem ko- 
pami zagłębiowskich. Ten stan rze 
czy mógłby doprowadzić | do- zam- 
knięcia wielu. kopalni, tembardziej, 
że kopalnie zagłębiowskie, biorąc o- 


gólnie, są mniej rentowne od kopał 


ni śląskich. Składają się na to na- 
stępujące przyczyny: są gorzcj 
technicznie urządzone, pokłady wę- 
gla mają znacznie cieńsze i, co nuj- 
ważniejsze, jakość węgła jest gor- 
sza. Biorąc to wszystko pod uwagę 
węgiel z kopalni zagłębiowskich nie 
mógłby przecież wytrzymać konku- 
rencji węgla śląskiego, tembardziej, 
że ten ostatni miałby stały miesięcz 
ny wpływ gotówkowy, wynikający 
z przydziału rządowego. 

KOPALNIE ZAGŁĘBIOWSKIU 

MUSIAŁYBY UPAŚĆ. 


Jest jeszcze inny argument, któ 
ry przemawia za zrewidowanieu: 
planu rządowego. Kopalnie zagłę- 
biowskie, jako znacznie oddalone 
od granicy wrogich nam Niemiec, 
są bardziej bezpieczne niż kopainie 
śląskie. Na wypadek zbrojnego kon 
fliktu, na co zawsze trzeba liczyć, 
może przecież dojść do chwiłowezc 
opanowania Śląska przez wujska 
niemieckie. A wtedy co będzie? Ko- 
palnie zagłębiowskie będą ur.ieru- 
chomione, a kopalnie Śląskie, idące 
„pełną parą“ — odcięte, albo też, ua 
co również trzeba liczyć — znasz- 
czone. Są to oczywiście przewid; - 
wania na dalszą metę, jednak ma- 
ją łogiczne uzasadnienie. 

Dodać jeszcze należy, że w prze 
myśle węglowym na Śląsku prze- 
waża kapitał niemiecki, z czem rów 
nież bardzo poważnie należy się li- 
czyć. 
Dlatego też 
RZĄD WINIEN ZREWIDOWAĆ 


„PRĄDOŻERCA” PRĄD MARNUJE 
PHILIPS KIESZEŃ TWĄ RATUJE. 


SWÓJ DOTYCHCZASOWY 
PLAN 
i wziąć pod uwagę wszystkie wyżej 
wspomniane zastrzeżenia. Posłowie 
zagliębiowscy winni również zainte- 
resować się tą sprawą i poczynić 
ze swej strony starania w kierun- 
ku zrewidowanią planu rządowego, 
gdyż chodzi tu przecież nietyiko © 
los tysięcznych rzesz  robotnisńów, 
ale również — nad czem nie mozna 


przejść do porządku dziennego —. 


w grę wchodzą bardzo poważne 
wzgłędy państwowe. 
„Ilustrowany Kurjer  UGdzien- 


ny“, zdając sobie doskonale sprawę, 
że reorganizacja eksportu węglo- 
wego w pierwszym rzędzie zuueni 
dotychczasowe warunki na kopai- 
niach Zagłębia Krakowskiego 
gdzie dotychczas kopalnie te otrzy 
mywały zamówienia rządowe -= 
już uderzył na alarm i w obszarrym 
artykule usiłował udówodnić, że 
bez zamówień rządowych egzysten: 
cja kopalni Zagłębia Krakowshie- 
gą będzie pederwana. BRE 
Powracając do sprawy reorga- 
nizacji eksportu podkreślić nale 
ży stanowisko rządu, jeśli chodzi 0 
kopalnie, gdzie wydobycie jest bar- 
dzo drogie. Niejednemu wydaje się 
niezrozumiałe, że aby utrzymać ek- 
sport rząd ucieka się do obniżki cen 
wewnętrznych, których wysokość 
pokrywa przecież straty eksporto- 
we. Rząd, biorąe pod uwagę roz- 
piętość kosztów wydobycia. na po- 
szczególnych  kopaliiach, które wa- 
hają się od 13 do 27 zł. za tonę, do- 
szedł do przekonania, że obaizka 
cen węgla pozwoli na. pełne zatrud- 
nienie tych kopalni, kiórych wydo- 
bycie jest tańsze, uatomiast spowv. 
duje - i 
ZAMKNIĘCIE TYCH KOPALNI 
GDZIE WYDOBYCIE JEST 
DRUGIE. 


Wywołało to juz przedwczesne 
posunięcia przemysłowców  węglo- 
wych. Stanowisko rządu w tej spra 
wie wykorzystali bowiem już prze- 
mysłowcy zagłębiowscy. 

Jak to donosiliśmy, towarzystwe 
sosnowieckie ma zatopić jedną ze 
swych kopalni, a mianowicie „Kli- 
montów*, drugą zaś „Mortimer“ cał 
kowicie unieruchomić na czas nie- 
ograniczony. Są te kopalnie, w»- 
dług przemysłowców, najmniej ren- 
towne, a wydobycie na nich jest 
drogie. 

Plan reorganizacji ekspertu wę- 
glowego, który ma uzdrowić gospo 
darkę w przemyśle węgiowym w 
Polsce, znajduje się obecnie w chwi 
li tworzenia, a więc można go jesz- 
cze gruntownie zrewidować i po- 
czynić w nim pewne poprawki, dzię 
ki czemu w przyszłości uniknęłoby 
się wiele szkodliwych następstw — 
Jednocześnie zwrócićby należało *- 
wagę pp. przemysłowców, aby 
przed realizacją planu rządowego 
nie wprowadzali już w życie pe- 
wnych wytycznych rządu, które 
przecież znajdują się jeszcze w sie- 
rze projektów i mogą być zimienio- 
ne. Dlatego też decyzja towarzy- 
stwa sosnowieckiego w sprawic za- 
mykania rzekomo nierentownych 


kopalni, jak to ma miejsce z „£Ji- 


montowem* i „Mortimerem“ -~ 
jest stanowczo przedwczesna. 


'amisje z, Warsz. 1540 


Ne. 75. 


Wi ; a BE a 
iosna się budzi... 
Przemłnął okres mroźnych dni, 
Ludność na cichej polskiej  wsi- 
Już się nie nudzi, . 
Bramią pieśni wśród łąk, pól I cha 
Bo z cudnych jak baśń, wennych szat 
Wiosna się budzi... 
Tu u nas, w mieście dymem czuć, 
Gazem fabrycznym można truć 
Ptactwo Í ludzi... 
Powietrza, kwiatów woni — brak, 
Gdy tam na wioskach eudnie tak 
Wiosna się budzi.. 
A górnik, mroków szary 0ień?... 
Pod ziemią spędza noc i dzień, 
Meczy się, brudzi, 
W pierś wchłania chłód, węgielny kurz 
Nie wiedząc, że na świecie już 
Wiosna się budzi.. 


Mieczysław Grzęccki: 
TED ESTRADA 


KRONIKA 


KALENDARZYK 
Dziś: Abrahama 


Marzoa 

z Jutro Józefa z A. 

16 | Wschód słońca: 6.56 
zwartekj Zachód słońca: 17.05. 


RADJO 

WARSZAWA. 
Czwuriek, 16 murca. ei 

11.40. Codz. przegląd prasy. 11460. Ko- 

munikat meteor. 12.16. Płyty gramok 
12.30. Kom. PIM. 12.58. Tr. z fill. War- 
szawskiej. 15.10. Kom. Państw. Inst. Eks 
portowej. 15.15. Kom. gospod. 15.25. Pio. 
senki z płyt. 15.35. Kluby kobiece- jako 
ogniska myśli. 17.00. Płyty. 17.40. t- 
czyt p. t. Znaczenie kolonji dla p a 
stwa. 17.55. Program na dz. nast. 18.09. 
Odczyt dla maturzystów. 18.20. Wiad. 
bież. 18.25. Muzyka lekka. 19.00. Rozmai_ 
tości. 19.20. Kom. roln. 19.30. Kwadrans 
li. 19.45. Pras. Dz. Radj. 20.00. Muzyka 
lekka. 20.55. Wiad. sport. 21.00. Dod. do 


Pras. Dz.Radj.21.30. Romeo i Julja.22.1% 


muzyka tan, 22.55. Kom. meteor i kom“ 


polic. 23.00 Mzuyka tan. . 
KATOWICE. 
Czwartek, 16 marca. 


11.40. Cedz. Przegląd Prasy - Polsk. 


11:50. Kom. meteor. 1158. Sygnał esau 
12.10. In'ermezzo muzyczne. 14,00. "Tran. 


Kom. z Warsz. 


1525. Kom. gosp. i urzęd. 15.35. Odezyt- 
z Warsz. 15.50. Płyty. 17.00. «Concert z: 


Katwie. 17.40. Odczyt z Warszawy. 
17.55. Program na dz. nast. 1900, Tran- 
smisje z Wazszawy. 19.00. Feljeton spor 
towy. 1915. ARA 19.25. Kom 
harcerskie. 22.15 Transmisje z Warsz. 
22.15. Program na dz. nast. 22.20, Trart 
gmisje z Warsz. 23.00. Muzyka tan. 


da— 
TEATR MIEJSKI W SOSNOWCU. 


Dziś w czwartek o godz. 8.15 wio0%. 


nieodwołalnie po raz ostatni  „Raspu- 


tin“ — głośna sztuka w 10-ciu odsło- 


nach, w doskonałem wykonanu naszych 
artystów z p. Szczęsną i dyr. Tańskim 
w głównych rolach. Ceny miejse naj- 
nższe — od 30 gr. do 189 zł. 

Jutro w piątek z powodu prób gene 
ralnych „AZEFA“ widowisko  z%w460- 
szone. 


słonach Tołstoja i Szcezegolewa ukaże 
się na sobotniej premierze o godz. 8.15 


„Azet“ — głośna sztuka w 10-0iu od-. 


wiecz. w wykonaniu całego zespołu 0- 


raz licznych statystów. 'Łytułowa rola 
Azefa wykona dyr. Tański, płomiennej 
ruwolucjonistki Dory — M. częsta. 
Inne role spoczywają w rękach pp. 
Grudniewskiezgo (Burcew), Uriińnsxicgo 
(Raczkowski), Wojteckiego. (Diewiatkin 
Erwana (Plewe), Opolskiego (Zi'ber- 
berg), Balickieg© (Czernow) inne golo 
wykonają pp. Brzo-owska Stróży ńska, 
Nawrocki i inni. Nad całością czuwa p. 
Opolski. Pracownie przygotowują no. 
wą ciekawą oprawę dekoracyjną. Ceny 
miejsc popularne od 49 gr. do 2.49 zł. 
wraz z wszelkiemi dopłatami. Bilety 


wcześniej nabywać można w f-mie Wt. 


Czechowski. 
— 


00— 
Z KIELC. 


(k) Włamanie do jatki Onegdajszej 


Łocy nieznani dotąd sprawcy zapomo. 
cą ukręcenia kłódki włamali się do 
tak zw. „taniej jatki“ w rzeźni miej. 
skiej przy uł. Zagórskiej „skąd skradli 
82 kg. słoniny, . wartości 88 zł. 50 gr. 
Słonina była wartością Konstantego 
Ostrowskiego, 


uboju. ECA 


zam. w Kielcach przy 
- ul. 3-go Maja 19 i pochodziła z tajnego - 


- Nr. 75 

(k) Wykrycie fabryki falszywych 
monet wo Włoszczowie. Onegdaj w ga 
jówce Czerwonka, gm. Włoszczowa, 
pow. włoszczeęwskiego policja wykry_ 
ła fabrykę fałszywych pieniędzy 1, 5 i 
10-cio złotowych nowego typu. 

Fabrykautami monet byli bracia 
Antoni i Bolesław Patezkowscy zam. 
w gajówce Czerwonka oraz Wacław 
Pytel mieszkaniec Podlipin, których 
aresztowano i z polecenia sedziego 
śledczego osadzono w areszcie. 

Pozatem zatrzymano Ieka Rozenbau 
ma mieszkańca Włoszczowy, który wy 
produkowane przez braci fałszywe mo- 
nety puszczał w obieg. 

W czasie przeprowadzonej rewizji 
u Antoniego i Bolesława braci Pater- 
kowskich znaleziono 3 formy do odle_ 
wu fałszywych monet 1, 5 i 10_cio zło- 
towych oraz kilka sztuk fałszywych 
monet, które jake dowód rzeczowy zo- 
stały skonfiskowane 


(k) Repertuar kin. Kino „Czwartak* 
— „Błoud Venus“, 


Z SOSNOWCA. 


(s) Do koła środowiskowego nauczy 
cieli w Sosnoweu. Prezydjum koła śro 
dowiskowego w Sosnowcu prosi wszy- 
stkich członków, aby się zgłaszali z 
odczytami na akademję na 19 marca. 
Sprawa bardzo pilna. Zgłoszenia meldo 
wać telefonicznie do przewodniczącego 


koła. Telefon 4,38 lub 4.25, sekretarz 
rady powiatowej, Lengas. 

(s) Echa kradzieży u dr. Sztuki. 
Śmiała kradzież, dokonana w lipcu 


ub. r u d-ra Franciszka Sztuki przy 
uł. Małachowskiego w Sosnowcu, 
gdzie łupem sprawców padła biżuterja 
i garderoba, wartości kilku tysięcy zło 
tych, znalazła się ponownie na wokan 
dzie sądu okręgowego. 
— Przed sądem stangi ostatni ze spraw 
ców owej kradzieży 22-letni Tadeusz 
Fluder (Sosnowiec, Nowopogońska 89). © 

Sąd wymierzył mu rok wiezienia. 
redukując karę do połowy na zasadzie 
amnestji; skazując zarazem współ- 
oskarżonego o paserstwo: 27-letniego 
Zygmuuta Chmurzyńskiego z Będzina 
(1 Maja 40), na 6 miesięcy więzienia. 
Kare tę pochłonęła amnestja. 

== OO 


P. WĄSOWICZ CONTRA 
P. ILLECZKO. 

Dziś w sądzie okręgowym w 
snowcu odbędzie się ponowna rozpra- 
wa w sprawie zniesławienia dyrektora 
kasy chorych p. Wąsowicza przez b, 
generalnego sekretarza kasy llleczkę. 

P. Illeczko skazany został przez sąd 
grodzki na miesiąc więzienia i od wy 
roku tego zaapelował, ostateczny za- 


tem wyrok w tej sprawie zapadnie 
dziś. 
ROK WIĘZIENIA ZA DOM 
SCHADZEKR. 
Dochody p. Marji Wieczorek, lat 
24, zamieszkałej przy ul. Nowej Nr. 


2 w Sosnowcu, oddawna były tematem 
plotek, rozpowszechnianych przez zło- 
śliwe jakoby sąsiadki. Ostatecznie spra 
wą tą zajęła się policja, dokonując 
rowełacyjnego odkrycia. 

W wyniku owego odkrycia p. Ma_ 
rja stanęła wczoraj przed sądem okrę 
gowym, jako oskarżona o oddawanie 


swego mieszkania na schadzki. 

Rok więzienia, na jaki opiewa wy- 
rok, potwierdza, że sąsiadki p. Marji 
miały racje. 

Kart zawieszona została na lat 5. 


Socnowiet, uL PIŁSUDSKIEUO 2. T 
{dəm p. Rejchera) 
WYDAJE GORĄCE PORCYJKI 
SNIADANKOWE Z MASZYNY. 
Bufet obficie zaopatrzony w 
świeże zakąski oraz wielki wybór 
tianków firm krajowych. 
CBIADY SMACZNE Z 3 DAŃ 
Kuchnia wzorowo prowadzona 
przez znanego w Zagłębiu kach- 
mis rza Jana Skurę, 
Ceny niskie. — Obsługa uprzejma 
i solidna, 
UWAGA: Przez eały dzień gorace 
zakąski z maszyny, 


< e Dam 


So_ 
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Jeśli ogłoszenie — to skuteczne 
jeśli skuteczne to w „Expresie Zagtębia" 


Robotnicy na kop. „Klimontów” 


-~ nie chcą przyjmować pożywienia 
DELEGACJA ROBOTNIKÓW oo 22 PRACY W 5S0- 
SNO ; 


Jak to wczoraj donosiliśmy, na 
kopalni „Klimontów“, należącej do 
sosnowieckiego towarzystwa, Wwy- 
buchł strajk włoski. Robotnicy pro- 
testują przeciwko projektowaneniu 
zatopieniu kopalni i w sposób kate 
goryczny domagają się od dyrekcji 
cofnięcia tego zarządzenia. 

Od wybuchu strajku t. zn. od 
wtorku robotniey pozostają na do- 
le kopalm i nie przyjmują  poży- 
wienia i spuszczaną im do kopalni 
żywność z powrotem windą odsyła- 
ją na powierzchnię. 

Przed kopalnią w dniu wczoraj- 
szym gromadziły się grupki  nie- 
wiast, żon, matek i córek strajku: 
jacych robotników, przynoszące po- 
żywienie, ciepłe ubrania i bielizne. 

Policja strzeże kopalni nie wpu 
szczając nikogo na jej teren. Ko- 
botnicy porozumiewają się z po- 
wierzchnią telefonicznie. Strajkuje 
ogółem na dole kopalni zgórą Tul 
robotników, nie licząc tych, którzy 
zatrudnieni byli na powierzchni. 

Wczoraj w godzinach popolud 
niowych do inspektora pracy w So 
snowcu zgłosiła się delegacja z Kli 
montowa, składająca się z kobiet. 
żon i matek robotników z sekrela- 
rzem O. Z. G. p. Bielnikiem na cze- 
le. Delegacja zwróciła się do in- 
spektora pracy z zapytaniem, jakie 
stanowisko zajął rząd wobec pro- 
jektowanego zatopienia kopalni. W 
odpowiedzi inspektor pracy udziesił 
delegacji informacyj, że narazie nie 
wiadomo, jakie rząd zajmie w (ej 
sprawie stanowisko. 

Co do drugiej sprawy, a miano- 
wicie ewentualnej edprawy z kasy 
brackiej — okazuje się, że aby wy- 
płacić odprawy wszystkim robotni- 
kom, kasa musiałaby rozporządzać 
sumą conajmniej | i pół milj. zł. 


Tymczasem, jak się okazuje, nie 
ina pieniędzy, a z wpływów wypła 
cała zawsze emerytury robotnikom- 
inwalidom. Rozpaczliwie - również 
przedstawia się sprawa _ zasiłków 
po zatopieniu kopalni. Według nā- 
wej ustawy bowiem, do zasiłków 
ma prawo robotnik, który w- roku 
przepracował conajmniej 156 dnić- 
wek, tymezasem robotmey w Kli- 
montowie przepracowali w ub. ro- 


_ ku tylko 126 dni. 


Delegacja, po wyjaśnieniach in 
spektora pracy, udała się na ko- 
palnię, aby zdać robotnikom spra- 
wozdanie. : 

Onegdaj wieczorem na dole ko- 
palni zasłabł jeden ze  strajkują- 
cych robotników. Wezwano do cho- 
rego felczera, który zjechał do ko- 
palni i udzielił choremu pomocy. 

Kiedy felczer chciał wrócić z 
powrotem na powierzchnię, robotni 
cy sprzeciwili się temu i usiłowali 
zatrzymać go. Fełczer musiał im 
dopiero tłumaczyć, że to przecież 
niema sensu, aby go zatrzymywa- 
no, przyrzekając robotnikom, że 
na każde zawołanie zjedzie do ko- 
paini. Po długich perswazjach po- 
zwolono felczerowi wsiąść do wia- 


- dy i wyjechać na powierzehnię. 


Jak się dowiadujemy w ostat- 
niej chwili, w związku z pobytem 
delegacji kopalni „Klimontów* u 


inspektora pracy, w sprawie zato- 


pienia kopalni, inspektor pracy inż. 
Federowicz porozumiał się z posłem 
Gosiewskim w sprawie zasilLuw 
dla robotników w Klimontowie. 

_ W wyniku rozmowy poseł Go- 
słewski postanowił interwenjować 
w tej sprawie u rządu i w tym ce- 
lu wczoraj wieczorem wyjechał do 
Warszawy. 


Z walnego zebrania PCK. 
w Sosnowcu. 


W sali uwiązku pracowników prze- 
mysłowych i handlowych w Sosnoweu 
odbyło się walne zebranie członków ed 
działu polskiego czerwonego krzyża z 
udziałem zaproszonych gości. ' 

Po zagajeniu zebrania przeż preze- 
sa zarządu dr. Rydera, który scharak- 
teryzował pokrótce działalność dotych- 
czasową PCK. i podkreślił konieczność 
skupienia wszystkich prawie wysiłków 
oddziału w kierunku szkolenia i orga. 
nizowania drużyn ratowniczych w zwią 
zku z wikłającą się sytuacją międzyna 
rodową i wiszącą nad państwem grozą 
ze Strony wojującego hitleryzmu, ze- 
brani powołali na przewodniczącego p. 
starostę Boxe, zaś na wiceprzewodni- 
czącego dr. Zahorskiego, a na sekreta 
rza p. Tajchmana. Ś 

Po odczytaniu i przyjęciu protokułu 
z poprzedniego posiedzenia dr. Ryder 
wygłosił obszerne sprawozdanie z dzia 
łalności oddziału za rok ubiegły, pod- 
kreślając najważniejsze momenty tej 
działalności, której zakres był nader 
szeroki i dotyczył dwu działów pracy, 
a mianowicie działalność obejmująca 
przygotowanie pogotowia sanitarnego 
i działalność ściśle pokojową. 

Z ważniejszych momentów złożone- 
go sprawozdania należy przytoczyć, że 
w dziale pogotowia sanitarnego od 
dział wyszkolił 33 siostry PCK. i 9 dru 
Żyn ratowniczych, posiada dwa samo- 
chody sanitarne, punkty sanitarno — 
odżywese, kolumnę transportową | ma- 
terjały pogotowia sanitarnego ogólem 

` wartości 104.458.59 zł. i rozlokowane w 


dwu magazynach PCK. Działalność po 
kojową w ciągu roku sprawozdawcze. 
go polegała na przewozie chorych ka- 
retką POK., posyłaniu sióstr PCK. do 
domów dio pielęgnowania ehorych, pro 
wadzenin stacji opieki nad dzieckiem i 
matką, udziałe w pomocy bezrobotnym 
itp. 

Sprawozdanie finansowe  referował 


skarbnik garządu dyr. Lewandowski, z- 


którego wynika, że wpływy oddziału 
wskutek ciężkiej ogólnej sytuacji w 


kraju zmniejszają się. Następnie dyr. - 


Lewandowski zreferował budżet od- 
działu na rok 1933, który zarówno po 
stronie wydatków jak i dochodów za. 
myka się sumą 56.688 zł. Po odczytania 
protokułu komisji rewizyjnej, zarów- 
no sprawozdanie jak 'i budżet zostały 
po dyskusji, w której ks. pref. Sobczyń 
ski podnosił konieczność kontynuowa- 
nia akeji pomocy dzieciom i dr. Bu. 
dzyński wymiany zapasów sanitara 
nych na świeże, pnzyczem na wniosek 
komisji rewizyjnej, adzielono zarządo 
wi absolutorjum. 

Następnie wybrane na miejsce wy 
bałotowanych członków zarządu pp. 
dyr. Lewandowskiego, dr. Welfego O- 
koło.Kułakową i dr. Rajsa oraz uzu- 
pełniająco na nowych członków zarzą 
du pp.: dr. Riedla, insp. Kozłowskie- 
ge i insp. Kuśmierka. Na delegatów 
na walne zebranie okręgu PCK. w Riel 
cach, prócz dr. Rydera, biorącego u= 
dział w zebraniu okręgu jako prezca, 
wybrano pp.: dyr. Lewandowskiego, 
Tryburcową I dyr. Błażejewicza. 


D 


(s) Wojewódzki zjazd architektów. 
W Kielcach odbył się zjazd  archita- 
kłów z całego województwa kieleckie- 
go. Celem zjazdu było opracowanie 
wniosku o nowelizacji ustawy budo. 
wlanej, 

W zjeździe tym, z Zagłębiu wzięli u- 
dział architekci: inż. Uthke, inż. Ka. 
miński, inż. Gadomski i inż. Dankowski. 
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PRZEDSTAWIENIE W SZKOLI: 

POWSZECHNEJ Nr. 20 W SOSNOVY- 
CU. 

W szkole powszechnej żeńskiej ur. 
20 im. Zofji Chrzanowskiej w Sosnow- 
cu, staraniem grona nauczycielskicgo 
i opieki szkolnej, odegrana została 
przez dzieci tejże szkoły piękna baśń 
sconiczna Ewy Szełburg pt. „Za sied- 
mioma górami“, 

Młodociane artystki z wielkim zapa 
łęm i przejęciem wywiązały się ze 
swych ról. Zwłaszcza niektóre typy 
chąrakterystyczne były bardzo dobre. 

Kostjumy i dekoracje.. jednej 
Z pań nauczycielek odznaczały się 
wielką pomysłowością, szczególniej pię 
kne były dekoracje w akcie 2-im, gdzie 
wnętrze lasu cechowały — plastyka i 
dobra perspektywa. 

Sala, w której odbyły się dwa przed 
stawienia popołudniowe i wieczorn.. za 
pełniła się publicznością, a widzowie 
tak dziatwa, jak i jej rodzice darzyli 
rzęsistemi oklaskami młodociane Wy- 
konawczynie. 

Należy życzyć sobie, aby podobne 
przedstawienia odbywały się  częścić R 
gdyż mają one duży wpływ kulturalny 
na dane środowisko, zwłaszcza na dzie 
ci, które odrywają się od szarzyzny ł 
pospolitości ich dnia powszedniego. 

Jedna z matek. 


00— 
Z BĘDZINA. 


` (b) Dziś lekcja śpiewu. Tow. artysty 
czne w Będzinie zawiadamia, że lekcja 
śpiewu chóru, celem powtórzenia re- 
periuaru śpiewaczego na dzień 19 mar 
ca, odbędzie się dziś o godz. 7.30 wiecz. 
w lokalu szkoły powszechnej przy 
ul. Kościuszki 16. 


— 


Z DĄBROWY. 


(d) Z wieczoru ku czci $wórczości 
St. Wyspiańskiego. Staraniem bratniej 
pomocy uczniów szkoły górniczo-hutni 
czej z łaskawym współudziałem ucze.. 
nie szkoły handlowej w Dąbrowie z0-. 
stał urządzony wieczór ku:czci twórczo 
ści St. Wyspiańskiego. Na program zło 
żyły się: deklamacje, fragment z „We- 
sela“ i „Warszawianka“, Całość wyp8- 
dła imponująco. 

Wyróżnić należy fragment z „Wese- 
la" w wykonaniu pp. St Klimaśa i Z, 
Tyrały, którzy swą doskonałą grą dali 
widzom całkowite _ odczucie idei nie_: 
śmiertelnego wieszcza, za co w nagro- 
dę otrzymali huczne oklaski. 

„Warszawianka* opracowana sta- 
rannie wypadła dobrze. Z wykona«w- 
ców na wyróżnienie zasługują pp.: Ba- 
nasik, Wojciechowska, Milkówna, Ka- 
sperkówna i Tyrała. 


(d) Ze zw. podoficerów rezerwy w 
Dąbrowie. W związku ze zbliżająsemi 
się imieninami marsz. Piłsudskiego, za 
rząd zw. podoficerów rezerwy w Dairo 
wie zawiadamia, że zbiórka członków 
cełem wzięcia udziału w capstrzyku od 
będzie się dnia 18 bm. i godz. 6-863 wie- 
czonem nad placu szkoły powszechnej 
przy ul. Piłsudskiego L Dnia następne 
go, tj. w niedzielę druga zbiórka czton- 
ków, celem wzięcia udziału w dalszych 
uroczystościach imieuinowych. 

Dnia 26 bm. o godz. 10 rano w loba- 
lu „Kuźniey* odbędzie się nadzwyczaj 
ne walne zebranie informacyjne oston 
ków koła. A 

Porządek obrad obejmuje: okoliczne 
ściowy referat, zaznajomienia czł m. 
ków z zamierzeniami na przyszłosó, 
przystęp do pracy z dziedziny przyspo 
sobienia wojskowego, sprawa bezrybo: 
cia, wnioski itp. i 


„ilu kochanków miałam 
przed tobą?! 

„05miał: I zaczyna opowia- 
dać szczegóły zmyślonych 
przygód z urojenymi w swej l 
podnieconej wyobraźni kechar 


kami i 
WA 
„Arana 


STRAJK W FABRYCE KLAINGW 
e W- DĄBROWIE. 

W fabryce łańcuchów bei Kłaia w 
Dąbrowie wybuchł strajk robotników 


na tle projektowanej 12 proce. obniżki. 


dotychczasowych płae. 

Rano w fabryce odbyło się zehra- 
nie robotników, na którem przemawiał 
sekretarz ZZZ. p. Czekaj, charaktery- 
zując ciężkie warunki pracy i plac w 
fabryce Klainów. : 

Jak się okazuje fabryka Klainów 
jest jedną z tych nielicznych fahryk. 
gdzio placo robotników są bardzo ni. 
skie, Bla iłustracji -pvdać należy fakt, 
że robotnik zatrudniony przy kwasach 
a więc w najgorszych warunkach pra- 
cy, zarabia 2 zł. z groszami na dniów- 
kę. 

Robotnicy po wysłuchaniu przemó- 
wienia sekr. Czekaja, postanowili je- 
dnogłośnie porzucić pracę i żądać od 
właśscwioli radykalnej poprawy płac i 
zmiany warunków pracy. Robotnicy, W 
liczbie około 140 osób, nie opuszczając 
fabryki, czekają na dałszą decyzją dy- 
rekeji. 

Z ZŻYCHCIC. 

W koio gospodyń w Życheicach u- 
r1uchomiony został praktyczny 6-tyg0- 
dniowy kurs kroju, ezycia haftu. 

Nauka trwa po 7 godzin dziennie — 
Kurs-prowadzony jest przez ru ynowa 
ną instruktorkę Wł. Łukaszewską Na 
kurs uczęszcea 23 oBOby. Opłata wyne- 
gi 5 zł. od osoby za cały kurs. Na za: 
kończenie kursu urządzona będzie wy- 
sława. 

W lokalu straży ogniowej w Zychei 
each, p. Kamiński, urzędnik gminy wy 
głosił odczyt na temat „O samorządzie 
gminnym”. Po odczysie odbyła się iły 
skusja, w której liczme zebrana publicz 
ność wyraziła życzenie, aby podobne 
odczyty odbywały sig częściej. 


EEEE WRAZ ACK BOO TZZZ ZOO ZE OWE ZOO TOR OOSE KR OZ EOPCEKECE 
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filmerli 


— Nie zbywalo nam na dobrych 
chęciach.. nie śmieliśmy. „jednak 
przestąpić zakazu pana Gilberta. - 
| _Maksymiljan nie badał dłużej, 

glęboka zmarszezka na czole świad- 
ezyła o jego niezadowoleniu, 

Wszedł na schody, FHonorju:z 
gotował się iść za nim. 


ZER 
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— ZostańL.—-. zawołał hrabia -— 
nie potrzebuję teras usług twoich. 
. . Zamknąwszy drzwi sypialni. pon 
de Vandas:przechadzać -się po niej 
zaczął krokiem niespokojnym. Do- 
Świadczał nieokreślonego jakiegoś 
niepokoju. 

— (o to wszystko ma znaczyć? 
— mówił z kurczowo śŚciągniętomi 
rysami. Po eo ia tajemniczość, to 
odosobnienie, zakaz. zrobiony mou 
służącym odwiedzania chorej pani. 
Nie chcę czynić krzywdzących przy 
puszczeń, muszę „dowiedzieć się 
prawdy. 0 

Zadzwonił na Honorjusza. 

- — ZŻawołać dorożkę — rozkazał. 

— Powoz, który przywiózł panu 
hrabiego, stoi- jeszcze przed domem. 

— Niech poczeka. 
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związkami zawodowemi 
w sprawie obniżki plac w górzictwie Zagłębia Dąbrowskiego 


W nadchodzący piątek w inspz:k 
toracie pracy w Sosnowcu, * pod 
przewodnictwem inż. k'ederowicza, 
odbędzie się konferencja przedsta- 
wieieli wszystkich związków rolot- 
niezych z przemysłoweami, w ~pra 
wie projektowanej 15 proce. obniż- 
ki płac. w górnictwie Zagłębia Dą 
browskiego. 


Wszystkie związki, jak to już 
donosiliśmy, nie zgodziły się na be% 
pośrednie pertraktacje Z przemy- 
slowcami, na propozycję zaś inspek 
tora pracy, iż konferencja zwołana 
zostanie przea inspektora — wyra 
ziły zgodę i wezmą w tej konfereu- 
cji udział. 


1-letni chlopiec pod kolami autobusu 


w Sosnowcu. 


Na ul. Staszica w Sosnowcu wy 
darzył się onegdaj w godzinach po- 
poiudniowych tragiczny wypadek, 
którego ofiarą padi 7-letni chłopiec 
Antoni Stachecki. 

Podczas przebiegania jezdni chlo 
piec dostał się pod koła przejezdźa 
jeego autobusu, doznając ogółnych 
bardzo poważnych. obrażeń ciała. 

Chłopiee przewieziony da Szpi- 
tala w kilka godzin później życie 
zakańczył. 

Wczoraj znów okołe godz. 10 ej 
rano wydarzył się w Sosnowcu po- 


dobny wypadek, który dzięki tylko 
szęzęśliwemu zbiegowi okoliczności 
nie pociągnął za sobą ofiar w lu- 
dziach. 

'fuż przed dworcem kolejowym 
samochód ciężarowy najechał na 
Stanisława Kowalskiego, zam w 
Sosnoweu przy uł. Robotniczej 1. 

Kowalska odrzucony zostało w 
bok na jezdnię i doznał ogólnego 
potłuczenia. ES 

Przewieziono go do szpitala, a 
stamtąd po udzieleniu pierwszej po 
mocy do domu. 


Odroczenie sprawy 


przeciwko fałszerzem banknotow 20-złotowych. 


Wczorajsza rozprawa w sądzie 
okręgowym przeciwko szajce lał- 
szerzy 20-złotówek z Dąbrowy 2 
Franciszkiem de Ville na czele, 
wzbudziła wielkie. zainteresowanie. 

W imieniu oskarżonych na ławie 
obrończej zajęło miejsca pięciu a- 
dwokatów pp. Krzemuski, Koenig, 
Pawelek, Fell i Glane. Na „waiępia 
rozprawy mee, Krzemuski, obronca 
oskarżonego Władysława Sikory, 
kupca z Katowic, oskarżonego 0 
finansowanie akcji fałszerskiej. w 
bardzo rzeczowym wywodzie posta 
wil wniosek o wezwanią lekarzy. ttr. 
Amajzena z Krakowa i dr. Jawo- 
rowskiego z Tarnowa, u których 


Sikora leczył się swego czasu, na 

stwierdzenie ,że Sikora cierpi â 

kilkunastu lat na ukrytą  cięzką 
POR 

RZE PoR h 
wstają z grobu... 
zka POWIEŚĆ. 18 


— Czy przygotować dla pana 
wieczerzę? 

- Nie wrócę tak prędko, jadę 
do Compiegne. 

Pan de Vadtns wyjął z szuflady 
pęk kluczy, schował je do kieszeni, 
zeszedł na schody, wskoczył do do- 
rożki i zawołał: 

— Na dworzec Północny! 


Powóz potoczył się szybko. Na p 


dworeu hrabia miał zaledwie czas 
kupić bilet; ostatm pociąg wieczoc- 
ny odchodził. O północy Maksyma 
ijan wysiadł na stacji w Compiegne. 
Znaną drogą podążył do Ustro- 
uła. Szedł prędko. Noe była ciem- 
na, zimna, Śnieg padać zaczął, Hra- 
bia zdjął kapelusz, aby ochłodzić 
czoło, z którego pot spływał. 
dwudziestu minutach stanął przed 
kratą parku, ogołoconego z liści. 
Za jednem z okiem domu błysż- 


czało Światełko. Pan de Vadans wy- 
jął z kieszeni. ubrania klueze, jed-. 


nym z nich otworzył furtkę w bra- 
mie i wszedłszy, zastukał de loży 
odźwiernego. 

— Kto tami — pytano z okien 
ka? ELE 


Pa 


chorobę, zmniejszającą w wysokim 
stopniu poczytalność oskarżonego, 
a temsamem odpowiedzialność za 


- popełnione czyny. Popierająćc swe 


wywody dokumentami, mec. Krze- 
muski domagał się odroczenia ruz- 
prawy. Do wniosku tego przyłączył 
się i mec. Pawełek, zwłaszcza wo- 
bec niestawienia się ważnych świad 
ków odwodowych. ce onoo 
Po naradzie sąd rozprawę od- 
roczyl, zarządzając zbadanie leka- 
rzy Amajzena | Jaworowskiego 
przez sądy w Małopolsce oraz we- 
zwanie na następną rozprawę miej- 
scowych lekarzy dr dr. Budzyńn- 
skiego i Ingstera, eelem zbadania 


Nr. 75. 


W piątek odnędzie sę kunferencja ze wszystsiemi: 


CZTERY LATA ZA ZNIEWOLENIE. 


Przy drzwiach zamkmiętych odbylą 
się wczoraj w sądzie okręgowym w 
Sosnoweęu rozprawa przeciwko ZDANY. 
mu na terenie Dąbrowy awanturitko» 
wi 30-letniemu Franciszkowi Smagale 
(Dąbrowa, Chopina 10) oskarżonemu © 
zniewolenie 20-letniej Stanisławy K. 

Nazwisko Smagały ma już swują 
zapisaną kartę w kronice kryminalnej, 
— wczoraj dostał cztery lata i został 
odprowadzony do więzienia, gdzie sie- 
dzi za inną sprawą. 


URUCHOMIENIE ROBÓT PUBLICA 
NYCH W ZAWIERCIE. 

Dziś zostają uruchomionć roboty 
publiczne na terenie miasta Zawiercia 
W pierwszym etapie przyjętych do 
pracy zostanie 50 osób. Dzień roboczy 
trwać będzie 6 godzin. Zarobki wynue 
sié będą: dla rzemieślników 40 gr. na 
godziny, dla robotników 35 gr. dła ko- 
bież utrzymujących rodziny 30 gr. W 
pierwszym rzędzie zatrudnieni będą 
bezrobotni posiadający na utrzyma- 
niu największe rodziny. 

Opracowany plan robót: publicznych 
na rb. przewiduje zatrudnienie na tee 
renie miasta około 100 osób. Poza tem 
spodziewać: się należy; że: w najbliż- 
szym czasie nastąpi rekrutacja robot- 
nikow do budowy linji kolejowej Mie 
chów — Kraków, 

W zwig.ku z rozpoczynającemi się 
robotami publicznemi pi mieście obiee 
zają pogłoski, jakohy do pracy pn- 
średniczyć mają opiekunowie spulecz- 
mi. Otóż, jak się dowiadujemy z mias 
rodajnyeh źródeł, pogłoski te nie są 
prawdziwe, gdyż w myśl podjętej n- 
chwały ma jednem a ostatnich posie. 
dzeń opiekunów, mają oni tylko wzda8 
opinję i odpowiednie wypełnione łe. 
kłaracje przesłąć do urzędu pośrednie 
twa pracy, który jedynie uprawniony 
jest do pośredniwenia: robotników. 

„Również związki zawodowe w rh 
nie będą mogły pośredniczyć do pra- 
€y, czynność ta bowiem. wyłącznie na- 
lęży do PUPP- 

wypaca: 18 


WŁOSÓW "ipe, 


— iystenie usuwa — 


Esencja CHNONO - GHMIELOWA 
„Mydło GHINOWO -CHVIELOWE" 


stanu poczytalności oskarżonego z Kogutkiem. 
Sikory. Sprzedają apteki, składy apt:czne $ 


— Ja, wasa pan — odpam Mak- 
symiljan głosem siłumionym — 
otwórz, cheę pomówić z tobą. 

Odsunięte rygłe i pan de Va- 
dans wszedł do małej, dobrze vgrza- 
nej izdebki. Franciszek zapali 
świecę. żę 

— Jak się dziś miewa pani hra- 
bina? — zagadnął Maksymiljan. 

— Sądzę, że musi być zdrówszą; 
pan Gilbert zapewniał, iż za dni kil- 
ka pani wyzdrowieje zupełnie. 
Widziałeś ją dzisiaj? 

— Nie widuję hrabiny wcale. 

— Jakto, od dma wypadku nie 
wchodziłeś do jej Bekojaj 
Ani razu... mam to wzbro- 
nione. nie pozwalają odwiedzać 


ani. 
— Mój brat jest tutaj? 
— Przyjechał dziś wieczorem. 
— Podezas jego nieobecnuśel, 
kto czuwa przy hrabinieł . 

— Kobieta, mieszkająca w tych 
stronach, którą sprewadziłem z roz 
kazu pana Gilberta. | 

— Więc brat mój ją znał? Jak 
się nazywał 
— Honorata. Zarabia na życie. 


. doglądając chorych... Dawniej puno 
innym trudniła się zawodem! 


Dreszez przebiegł po członkach 
pana de Vadans. 

Pan hrabia wejdzie do domu? 

— Tak. 

— (zy mam panu towarzyszyć? 

— Nie potrzeba, zostań i kładź 
się Spać. 


— Nie omieszkam skorzystać 3 
pozwolenia pana hrabiego—vświad: 


> czył Franciszek. 


— Działajmy rozważnie, bez 
gniewu — mówi dv siebie Maksy- 
miljan — gniew złym jest doradvą... 
Zemścić się muszę... Nie cheg; aby 
nazwisko bez skazy, jakie jej dalem 
shańbione było przez zdradzajacą 
mnie kobietę i mającą za wspólnika 
zdrady mego bratał 

Z przerażająco zimną twhrzą 
hrabia dążył do Ustronia; przywie- 
zionym kluczem otworzył drzwi, 
tłumiąc odgłos kroków, przeszeiłł 
przez sień, następnie szeregiem in- 
nych pokoi dostał się do gabinetu, 
dotykającego sypialni Joanny. Tu 
zapalił Świeczniki, stojące na ks- 
minku, ze zbroi, wiszącej na ścianie 
wybrał dwie szpady równej dlugo- 
śei, a trzymając je pod pachą shie- 
rował się ku drzwiom pokoju żony, 
W chwili, gdy naciskał klamkę, sło 
da kobieta wydała na Świat córkę. 

Maksymiljan blady, ale pozornie 
spokojny stanął na progu: 

Krzyk zgrozy wyrwał się jedno- 
cześnie z trzech piersi: Joanna zem- 
dlała. Honorata, tuiąe nawor aro- 
dzone dziecko, eofnęia się w kąt po- 
koja. Gilbert śmiertelnie zmieniony 
zbliżył się do hrabiego. 

d. ©. D. 


"Nr. 75. 


w powiecie zawierckim. 

Praca oświatowa prowadzona w po- 
wiecie zawierekim juz od paru dat, 
nie była zorganizowana planowo z my 
ślą na dalsze łata. W biezącym dopiero 
roku szkołnym działalność kułturałno 
oświatową uporządkowano i uiednosiaj 
niono na konferencjach- rejonowych 
nanizyielstwa i kierowników szkół. 
Daiszem skoordynowaniem pracy, p- 
światowej zajmuje się sekcja społeczno 
oświatowa związku nauczycielskiego. 
Stan oświaty w powiecie zawierskim 
przedstawia się! następująco: woryani. 
žowano 18 świetlie powszechnych (sä- 
moistnych) dla miodziezy pozaszkołnej, 
M1 kursów wieczorowych dokształcają- 
cych, 4 kursy specjalne dla dzieweząt 
(szyśia, kroju i haftu), oraz 18 innych 
form pracy społeczna oświatowej jak: 
chórów, orkies,r, «ólek teatralnych, 
czytelń, bibljetek itd. 

Zarówno w świetlicach jak i na kur 
szch frekwencja jest s: dobra, co świad 
czy © duzem zainteresowaziu się miodzie 
ży sprawą samokształcenia. W akcji 
oświatowej czynny udział bierze 'aau- 
ezycielistwo, prucując bezinteresownie, 
% pobudek czysto ideowych. 

Na działalność kutturalną niema žad 
nyeh funduszów, stąd niemal we wszy- 
stkich ogniskach oświatowych nauczy 
cielstwo ze swoich  poborów oplaca 
światło, opal, dostarcza swoje pisma 60. 
raz pomoce do gier, zabaw, gdyż o 
Świšūčz hiačon ze stony siuchaczy w dzi 
siejszych czasach nie może być mowy. 
Z satystakeją stwierdzić należy pomyśl 
. hy rozwój'pracy oświatowej w powie- 
eie zawierekim, dzięki opiece wladź 
szkolnych i 'xdministracyjnych; ofiar: 
nej: pracy nauczycieistwa i współpracy 
szerokie mas naszchw:  Spółeozeństtya. 

feWiaząe: wieki: wysiłób nauczftiel_ 
stwa F'kpołecżeństwai w kiofuńku' pół: 
niesieiia oświaty” pozaszkolnaj, Którą rasę 
beenie dzięki nadzwyczajnemu poświe. 
geniu się nauczycielstwa, " stanęła na 
` P. wysokim „poziomie. samorządy gmi 
he powinńy w tym: kięrunkn ` poświ 
s z jaknajdalej idącą pomocą matet 

alną. Nie móżńa bowiem od naurzyż 
cielstwa wymagać poza bezpłatną pra. 
cą na polu oświaty: pozaszkolnej, ofiań 
featerjalnych, gdyż na jednych ludzi 
jest to stanowezo za wiele, ofiary na 
ten cel muszą dać samorządy i spole 


cześstwo. 
Z OLKUSZA. 


go na.okres od-1-do'31.b. m. prze-: 


dłużony. został z380: do 72 godzin ter- 


min bezpłatnego postoju wagotów;: 
podstawianych.: na: kopalnie Zaglęe. 


bia. Dąbrowskiego «i Górnośląskiego 


do ładowania węgla, dla + eksportu 
przez. Gdańsk i Gdynię... « 


„Jednocześnie przedłużóny zostal 
z2: do-96: godzin: termin bezplatne“ 


go postoju wagonów z węglem, przy” 
bywającym :do: portów dla ładunku 


na statki. ¿7> 


. DESER z z BĘ ) 


= u AUNJI* W SOSNOWCU. -. 


Zarząd: sekcji motocyklowej SeT 


& „Uuja* w Bosnoweu, * zawiadamia. 
człogków : sekcji motocykłowej, 
że w dn. 17 bm. o godz. 19-ej, w lokalu 
przy ul. Wspólnej Nr. 11 (miejska strąż 
ogniowa) odbędzie się zebranie, na któ 
re zarząd sekcji prosi o prybycia. 


ZMR 
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środkiem do zdobycia głównej wygranej na loterii. 


. W. Chinach prawo  „obywatel- 
stwa“ zdobył zwyczaj, że każdy, 
kto chce wygrać na loterji, winien 
w przededniu ciągnienia ulożyć w 
łóżku pod poduszką odciętą 
głowę... samobójcy! Według tego 
strasznego zabobonu, w nocy właści 
ciel... główy śni się śpiącęmu 'i sdo- 


kładnie. podaje ną jaki numer. pad 
nie główna wygrana!! W związku 
z tem warto opowiedzieć następują 
cą historję, kar R 
: rozegrala się w Szanghaju. . 
Kilku chińczyków, którzy konie 


cznie chcieli zdobyć główną v gra- 


ną na loterji, przypomnieli sobie o 
OKU ERUN Mas t b RAY. N 
nS A at akn 


„łasa chorych” w trumnie. 


Onegdaj w godzinach obisdo- 
wych telefonicznie wezwana zosta- 
ła karetka kasy chorych do fabryki 
wyrobów włókienniczych A. Prusa- 
ka w łodzi do nieszczęśliwego wy- 
padku, jaki rzekomo miał się. wy- 


darzyć na terenie fabryki. 


„ Gdy łekarz przybył na miejsce 
i wbiegł na teren fabryki, wskazanć 
mu na środku podwórza. - trumnę, 
wokół której byli zgromadzeni. ro- 
botniey. Lekarz z oburzeniem o- 
świadczył, że do nieboszezyków nig 
wzywa się pogotowia. Robotnicy od- 
powiedzieli mu chóralnym śmie 


chem. . 

Zdenerwowany lekarz podbiegi 
do trumny i otworzyl ją. Ku swe 
mu zdumieniu przekonał się, że byla 
napełniona — książeczkami ` kasy 
chorych. 'Wtedy i sam się roześmiał 
i zamierzał opuścić teren fabrycz- 
ny, aby odjechać, gdy zebrani ro- 
botniey: wzięli“ trumnę na ramiona 
i zmusili obsługę: kasy chorych; ab y 
karetka odwiozła niesamowity ba. 
gaż dö- centrali: =: RAA 

Po; kwadransie: targów karetka 
wraz z trumną odjechała do kasy 
chorych. 


Cennik... pocałunków 


KLUB STARYCH KA WALERÓW DZIAŁA. 


_ Istnieje w Anglji, w hrabstwie 
Kent miasteczko High Wicomb, 
gdzie panują dziwaczne obyczaje. 

Oto miejscowy klub starych:ka- 
walerów opanował do tego stonnia 
władze.miasta, że pozwoliły na:wy: 
wieszenie w parku miejskim. -Szqzę- 
gólnych przepisów... | **. cbewyw 

„./Zgodniecz. temi: przepisami «pu: 
calowanie, damy: w. obrębie parky 
kösztuje-szylinga. Pocałowaniej lub 
aściśnięcie damy = w” "samochodzić 
l szyłinga 50. yw ciowa wał 
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ai” i WYCHOWANIE FIŻYCZNE 


Dlaczego stadion miejski w Dąbrowie 
„ świećl pustkami? 


Drugi taniec — tą samą osobą 
na. jednym balu, jub dancingu 2 szy 
lingi. 

ı Tiiicjatorzy tego, cennika na mi- 
łość, czy fiirt, chcą. „Oczywiście, w 
ten sposób, dopiszczać do jakitaj- 
mniejszej ilości małżeństw,  unie- 
możliwiając Zaloty 000 
_ Przeciwko; temu; qstro : zaprotó: 
gtowały rhiejscowe 'dziewezęta: Pus 
stanowiły walczyć iz!" żennikiijyć 
aż do źwycięstwa!): "0 woni 
"Y POZbtEż FE k A MU PERYĆ ED 
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List sportowca z Dąbrowy. 


Wiadomość o budowie stadjonu, i 
pływalni w Dąbrowie, podana pszeż 'naa 
wywołała wśród: sporiówców 'micjseoż. 
wych duże poruszenie i zainteresowania 
tą sprawą. SĄ 

Miarą tego zainteresowania są liśty, 
napływające We naszej redakcji, w któ 
rych wk Óz dąbrowsey omawiają 
działalność miejskiej komisji P. W. Í 

. F. w Dąbrowie, 

Jeden z tych. listów poniżej przyta-: 
EELA A ETER w. Dąbrowie miejska 

komisja PW. i WF. prócz wiełkich 

wysiłków p. L. Stankiewieza nie 
WIOSENNE ZAWODY - STRZELEC: 

KIE © ODZNAKĘ íl KLASY © 
"0820 W SOSNOWCU. weż 

Strzeleckie T. 8. „Strzała“ urządza! 
w dniu 19 bm, o god. 2 popol. na strzel- 
nicy: miejskiej komendy P. W. w So- 
Biiowcu wiosenne zawody strzeleckie £ 
broni małokałibrowej o odznałte II-ej 
kasy, mó a IGŁiA 

„W zawodach mogą wziąć : udzia 
szeni w. organizacjąch. 

 Amunieję i broń można. otrzymać 
na miejscu strzelania. Broń; własna 


z SEKCJI MOTOCY 4 WEJ. i jest dopuszczalna. 


|__. KOLARSKIEJ „UNJ | 
"Zarząd sekcji kolarskiej S. T. 8. Un- 
ja w Sosnowen zawiadamia” swoich 
członków, iż w dniu 17.bm o godz. 8 ej 
w lokalu na boisku S. T, S.:Unji od- 
będzie. sie ogółne zebranie. członków 
sekcji, którzy, proszeni są 9 bezwględ. 
ne i punktualne przybycie. fearr dit 


ZEBRANIE CZŁONKÓW SEKCJI ` 


+ myśłały, 


czyni nie dla propagandy i rozwo 
ju sportu. i Z 
Bo czy% wystarczy, aby przez ca 
ły ub. r. urządzono jedną imprez 
lekkoatletyczną, zawody o PÓS.: 
w zimie kurs zaprawy. 
Inne miasta prowadzą roz- 
_ grywki międzymiastowe, zawody: 0. 
kręgowe, dlaczego więc na stadjonie 
miejskim  urządzane są imprez 
"Sportowe 6 'śzerszym zakresie ta 
rzadko? TO AGA 
- u. Słyszę: sto znow; że ma być bu 
dowany nowy stadjon i pływałtia; : 
_.„ Ale czy nowe biężnie, skocznię, rzut 
< mie i pływalnia nie będą świeciły 
¿ pustkami, jak 'dótąd stadjon miej-- 
„Bki!, ame. stadjony :nie wystarczą, 
organizacje zaś sportowe . zamałe 
posiadają fundusze dla zrealizowa- 
nia toważnych imprez sportowych. 
: ` Dlatego więe fundusze na. budówę 
, należałoby tak „rozdzielić, aby- wy- 
starczyło również „mię na jednorazo_. 
we zawńdły sportówę w roku. Ryu. 
caiac słowa apelu do wladz miej. 
- „skich 1 komisii:PW, i WT. bedzie- 
my:czękać wyniku“... pini 
14. 4 „ua rJeden:ze sportowców. 
Jednocześnie podkreślić nałęży, że 
prawie wszyś kie urządzenia "Bportowe 
komisji. PW, i WF. w Zagłebiu: przezna 


Pozosta ło 
aby miejskie 


czone maki dla pewnych organiza. . 


istniejącym zabobonie. Na specjal- 
nie zwołanem zebraniu urządzono 
losowanie, celem wybrania „uelega- 
ta“, zadaniem którego mialo być do 
starczenie głowy samobójcy. Los 
padł na Czana, prostego robotnika, 
W. ciągu kilku tygodni trwały bez- 
skuteczne! poszukiwania Czana. Po- 
prostu nikt nie popełnił samobój- 
stwa, a jeśli nawet rozegrał się ja- 
kis dramat, desperata chowano 3-3: 


z całą pompą, 

“T oto pewnego dnia, przechollząc 
koło cmentarza, -Czan zauważył ja- 
kiegoś jegomościa. - Zachowanie sig - 
jego wskazywało, że jest to „muro 
wany“ samobójca. W pewnym mo- 
mencie nieznajomy znalazłszy się 
na cmentarzu, stanął koło drzewa, 
wyjął sznur, żarzucił sobie pętlę na 
szyję, drugi konice zarzuci? na ga- 
tąż i- po chwili VAE EAR CH) 
60080 r zawisł iw powtetrzu:' 

Uradowany: Czan' ze wzruszenia 
poprostu: nie mógł się ruszyć % 
miejsca. Po chwili, gdy zauważył, 
że samobójca przestał się poru- 
szać, Czan błyskawicznie . podbiegł 
i jednym cięciem szewekiego noża, 
odciął głowę samobójey!  Zapako- 
wał ją następnie w przygotowany 
łachman i szczęśliwy, że wreszcie 
zdobył „pewny“ środek do wygra- 
nia na loterji ruszył przez : 

uśpiońe ulice miasta. JOE 

Los zrządził, że patiolujący poli 
ejant zwrócił uwagę na Czana. Pod: 
szedł do niego, wylegitymował, **a 
następnie zainteresowai się „pakun 
kiem“. Można sóbie* wyobrazić jego 
zdumienie, gdy po rozwinięciu. zna 
lazł w łachmanach odciętą głowę 
ludzką!, Cząną aresztowano. i: 

Stawiony przed sądem  tluma- 
czyl się, że jeśli zdobył się na taki 
ekropny:czyn, tò jedynię dlatego: by, 
zdobyć upragnioną, „główną. wygra: 
ną: — Robią: przecież tak samo 
wszvscy:::+— zakończył Czan. . . 

Mimo to sąd skazał Czana na % 
lata: WIEZIE AC A 


„.przyjęła jego zaproszenie A 
na kolację w rosyjskiej resta- Ą 
uracji i  rozmarzona. przy Ę 
dźwiękach tkliwych roman- K 
sów cygańskich, zgadza się 
j bez namysłu na śmiałą propo- 
zyeję... 


„Arjana” 


HUMOR. 
oiu. „DELIKATNIE 
„.—;Zboczmy z. drogi, tam stoi mój 
krawiec, .hie chciałbym się z mima 
SPORA AA R LEI 
‘i — Dlaczego? ROOBOY A 
— Należy mi sią od niego pókwito- 
wanie za: ostainie ubranie: Ez 
o OMYŁKA. `. ; 
— Jakże ci nie wstyd, Fredziú, =+ 
zauważył nauczyciel — przyjść do szko 
ły nięwynytym? Widzę: ną twoich policz 
kach ślady dzisiejszego śniadania. . ` 
. — Paw się myli, panie profesorze, to, 
było wezoraj. -. . . . /////. 
„NAJLEPSZY UTWÓR. —__ . 
— Powiedz mi, jakie dzieło (wej wy-,, 
cbraźni twórczej uważasz za najlepsze? 
— Moją ostatnią deklarację podatko 
wą — odpowiada literat. © 
RAB - (Le Rire).. 
U LEKARZA PUŁROWEGO. ` 
"Podczas przyjęć u lekarza palko: 
wego: ` ZZ 3 
— Nie wstydzicie się Goldwasser, 
z takiem głupstwem de mnie przychó. < 
dzić? Gdybyście byli w cywilu. napew 
nobyście do mnie z tem nie przylecieli. 
— Naturalnie, że nia: Jabym wtedy 
pana pułkownika do siebie do; dóita: 
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Wszystkie listy 
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4 i 24.9. 82. 
Już- ipa użyjww 8 puder. «. 
dek - Fregalny czułem 
się silniejszym. ` Ieraż 
po ukońezenmi: kuracji 
anikly -maje clerp)erv2 
póle stawów głowy .- ,, 
żołądka: 45000 

l 6 Pwel Teren. 

Bielsko: i; 
vl Młyńska 277. 


- na baźsenność 
t ae: „Fregalny 
7 


dzigkujg. 


Pszczyna. © 


Mają 4. 


. Gilzy Z bibułki a | 
JĄ włóknami tytoni Swami 
| pod nazwą ; 


ię el n © «ją 
| „Tytoniówki”i 
MOV 
Y ulepszają smak tytoniu potęgują a 


» aromat papiórosów 


MODENA 3. WEG rrronrom 
: PAIRT NT 14490 


yt 
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*MPOLITA KANIRI NIEGO 


Ayr ŚR 


GiLZY PATENTOWANE 


2 MSUCH! TVYOMIOWEJ WYRAG| 
emi) Joe 5 ©OMIKOTYZ.WLOMN, TYTOMIOW . 
PODWÓJNĄ WATA HIKOCHŁON 111 


Z ZE 


Żądajcie wszędzie TYTONIÓWEK. 

„wyrobu fabryki iiiz CA 
Hipolit Kamiński i S-ka 

) Warszawa, ul. Cegłana 11, tel. 282-17 


ABS 


Ogioszenie. . 

W Rejestrze Handlowym Sądu O: 
kręgowego w. Sosnowcu, dokonano na- 
stępujących wpisów: = 000050 f 


Dnia 12 stycznia 1933 r. 

A. 5789. „Abram © Szlama Fajgen- 
baam — hurtowa i detaliczna sprzedaż 
zalanterji w Sosnowcu, Targowa Nr, 
38. Firma istnicjo od r. 1938. Właściciel 
Salama Fajgenbaum, zam. tamże. 

Dnia 16 stycznia 1933 r. 

A. 5790. „Spółka firmowo - komandy 
towa“ Hurtownia Tytoniowa  Mio-lu- 
szewskiej, Perleckiej, Stopowej, Otty, 
Sawiekiej" w Zawierciu, Paderewskie- 
go Nr. 13. Celem spółki jest prowadze- 
njo handła hurtowego. wyrobami tyto- 
miowemi w Zawierciu przy ul. Paderew 
skiego Nr. 13. Działarność spółka roz- 

oczęła dnia 1 listopada 1982 roko, — 
milja Mioduszewska, Radom, Miekie- 
wieza Nr. 3, spółnik firmowy, Anna 
Sawicka, Warszawa, Kwiatowa Nr 11, 
Helena Terlecka, Lwów. Zielona, Za- 
kład Strzałkowskiej, Zofja Stopawa, 
Kraków, Sienkiewicza Nr. § idan Otto, 
Kozienice, Warszawska Nr. 18. — apol- 
nicy -komandytowi. Udzielono pełnej 
prokury Natalji Godowskiej, Będzin, 
Zagórska Nr. 84. Spółka firmawo — 
komandytowa. Zarząd |! kierownictwo 
spółki należy do Emiłji Mioduszew- 
skiej. Każdy spólmik komandytewy po 
siada po 5 udziałów na snme 50. złotych. 


Dnia 18 stycznia: 933 reku. 

| A. 5781 „Symsia Hańdelsman" — 
hurtowy skład piwa w Będzinie. Kol- 
Jątaja nr. 40, Firma istnieje od r. 1082. 
Właściciel S$ymsia Flandelsn:an, zam. 
: w Będzinie, ul. Okrzei, Nr. 4. SA: 

| A. 5782. „Kałma Nirenberg“ — sprze 
i daż art. spożywczych $ 
koło s'acii Fi istnieje. odt. 1988. 


Firma 
Właściciel Kałma Nirenberg, zam. W 
Btrzemieszycach, ul. Kośewina 67. 
A. 5793. „Cyporja Klajman* — sprze 
dag galanterji, konfekcji | zelówek -w 
Dabrowie Górniczej, Kr. Jadwiei Nr. 
40. Firma istnieje od r. 1938. Właści. 
ciel. €yporja Kłajman, zam. w Dąbro- 
wia Górniczej, nl. Narutowieza Nr. 17, 

-- A. 5794. „Lejbuś Szancer” -~ sprze- 
daż nrzybarów krawiocktch w Sosnow 
eu, Targowa Nr. 5. Firma istnieje od 
r, 19382. Właściciel  Lejbuś Szaneer, 
zam. tamże. 

A. 5795. „Josek Herszberg" — wia: 
spozywczy i gnrzadnż galanterji w Ząb 
kowiench, ul. Szkłarna Nr. 4, Firma 
;stnicje ad r. 1932. — Właściciel Tosek 


M TASER ACAS E E E KBE 


ra AEREE TET Z O TAI 
Wydawca: Hełena Monstorskx. 


j 


`- byłoby wyłudzać 
ETY ydobDy wy 5 
bizny umieszczamy niżej stwierdzają znakomit 
ści Fregalinu. Najskutoczniejszym okazał się . 
tycznych. Prosimy zapytać o zdanie swego doktora, 
poświadeżone rejentalnie. Wysyłkę uskutecznia nasz 


| ,16.9.88. > 

Nie „mogłem Dół: mmen 
.anieść 3, cierpiałem stało: ~> 
Po 7a- 


rnwiałem zupełnie 
co .Bz, F. najserdecaniej 


TAMone Paruzel, 


Btarostwo, uł. 8g0 


w. Kazimierzu | 


a CER ZEZRSTE 


82. 


Najlepsza 


| Kina-Teatr 


PALACE 


i s , 
Da O. ABC 


3 KINO A 
ZAGŁĘBIE 


1. dawniej 
ipo-Teatr „działo wy” |. 


KIRO 


EDEN 
` SO-NOWIEC 


Dęblińska 4 
tel. 10-95. 


bez 


Herszberg, zam. tamże, 

. 5796. „Mordka Siwek*—sprzedaż 
art, spożywczych i wyrobów ty.unio- 
wych w Będzinie, Nowopogońska Nr. 
15. Pirma istnieje od r. 1938, Właściciel 
Mordka. Siwek, zam. tamże, 

A. 5797. „Lejzor Zolinger* — sprze, 
daż skór surowych w Zawierciu,- Ko- 
palniana. Firma istnieje : od r. 1927. 


. Właściciel Lejzor Zelinger, zam. w Za”: 


wierciu, ul Ciasna Nr. 4. ` 

AK. 5798. Spółką Firmowa „A. i R. 
Lipszyc“ w Będzinie, ul. Malachowskie 
zo Nr. 1. ` Spółka prowadzi skład fa 
brycznych (konsyzracyjny) towarów 
włókienniczych firm: „M. Żarski“ w 
Pabianicach, „D. Linszyc“ w Łodzi i 
Fabryka pończoch „Hali“ w Łodzi na 
zasadach umów komisyjnych. — Dzia. 
lalność spółka rozpoczeła dnia 18 listo 
pada 1932 roku.  Współnicy Abram 
Tipszyc. Będzin. Małachowskiego Nr. 
3% Rogina. Lipszye. Bedzir. Kołłątaja 


Nr. 82 Kierować składem fabrycznym - 


jest obowiązany Abram Lipszvć, któ: 
ry upoważniony jest zała' wiać. wszel- 
kie sprawy wchodzące w zakres zarzą 
du i administracji, jako to nlacić ko- 
morne, odsierać i wysyłać korespon- 
dencje. odbierać wystawiać t żyrować 
waksłe i ezeki, nrzyjmować $ 


Fregalin* w cierpieniach nerwowych ogólnem osłabieniu, 
W naszem archiwum posiadamy tysiące listów dziękczynnyc 
apteka. Wyrób pod naukowym kierunkiem. 


Rozsyłamy bezpłatnie 50.000. próbnye 


SZEF: 


i Ceny miejsc najniższe od 30 gr: do 1:88 (z wszelkiemi 


IBilety wcześniej nabywać można w firmie Wł Czechowa 
I ul. 3 Maja 8, tel. 


Dziś wielka premiera: 


udział biorą: M. Zimi 
„....... dińska, M. Maszyński. 


„Kurjer Carski” 


w roli tytułowej IWAN MOŻŻUCHIN 


m : P = F.P.1 


Od czwartku 16 marca 1833 r. 
Największy przebój sezonu! 
Film mówiony częściowo po rosyjsku! 


PARJANA< 


(dzieje miłości rosyjskiej studentki) 
w-g. słynnej powieści Claude Aneta ć 
w roli tytułowej ELŻBIETA BERGUER. 
W Warszawie film wyświetłany był 


wysyłać 


24.9. 


lè paczek. ni 


Dzić w czwartek, dn. 16 marca o godzinie ` 815 - wieczorem 
! t PORAZ OSTATNI ŻE 


| RASPUTIN | 


sztuka jw 8_miu odsłonach Tolstoja 


+ Nzezegolewa. 


doplat) 


8.24. 


©) FENAID L DEEE 


polska farsa muzyczna p. Ùt 


wolno kochać 


ńska, Ataulf Dym za, Witold Conti, Zie- 


ih WEJ E FIA OZI ŁEZ A AA RYZ 


NIE ODPOWIADA | 


przerwy przez 2 miesiące. 


rowa 


przesyłki pocztowe i: kolejowe, 


dzić księgi handlowe i zarządzać kasą 
składu. £ rząd ten nie pozbawia Re. 
giny Lipszyc prawa ewentualnej 


współpracy w prowadzeniu składu 


przez swego przedstawiciela. Czas tiwa - 
nia spółki został określony na 8 lata.. 
zeznanegć 


"GRADKIEWICZ ADOLF 


Wa mocy ak'u intercyzy, 
“dnja 7 lutego 1917 roku przed F.: Sto- 
kowskim, not, w Będzinie .za Nr.; Rep. 
399 pomiedzy Abramem Lipszycem 2a 


joga żoną :Gitlą, została ustanowiona ., 
wyłączność; majątku i wspólność : d0-- 


- robku 


awędzenie ciałą oraz wszelkiego | 


rodzaiu wyrnaty skórne usuwa 


KREM LAIN-ACE 


bi 
z kogutkiem 


iest to idealny nieszkodliwy ko- 


smetyk, usuwający wady naskór 
ka tak u dorosłych, iak i u dzieci 
R. M. Spr. Wewn. Nr. 3534. 


I ZEE DZE EA ERZE : 
Druk. Expres Zagłębia" So:nowiec, Teatralna 1. tel. 4-94, 


Na życzenie Przesyłarny każdemu dar... Hi; 
1 próbną paczkę: „FREGALINYĆ. 
Należy natychmiast napisac, zanim 
próby heda różchwytańe pod adresem; 
- Dr. med. H. SCHULZE, G. in. b. H. 


| Berlin — Charlottenburg 2-3997 
f ac 
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Uprasza się o pisanie o 


„emeryta. Wiadomość 


- Nasz 


Ó 


` mo i beż zóbówiązania” 


bg] A 


wraz ze Złotą: Księgą Życią, ©: :. 


wszy ninii 


druk, po wypełnieniu go. 


$ 


łówkiem 8907 


OFIARY. o =  ., 

Zamiast wieńca. na grób. 8. p. Adas; 
ma Marjana Kołodziejczyka skladają” 
na rzecz funduszu. pomocy... bezrobot, : 
nym w Bedzinie złotych 12 Niżej wys: 
mienicni Z. Homajer, A. Ryng ł dr, K 
Statler,- “ 


-DROBNE 
OGŁOSZENIA 
; w G 
Exzresle Zaałósić” i © 
„moją zawsze 
_ Wezawodny skutex 


A 


ETOD PA NE 


POFRZEBNY pracownik fryzjerski zaj 
raz Dąbrowa - Górniéza, Konopnicka 14 
Eugenjusz Lorens, — va- FERA 
ZASTĘPCÓW zdolnych 
do ratalnej sprzedaży óbligacyj 


i solidnyt 
pań: 


stwowych przyjmuje Biuro- (eutralnej 
Kasy, Katowice, Szopóna 8-m. 6. 


POKÓJ z kuchnią, przedpokój z wyge- 
dami do wynajęcia — odpowiedni dla 
xpress”, SEA: 
STARSZY poważny pan poszukuję LĄ. 
tychmiast małego czystego, umebłowa- 
nego pokoikn przy przyzwoitej rodzinie. 
Qfor. y do „Expresu“ pod B. f i 

OKÓJ umeblowany w lepsz doma 
do wynajęcia. Sosnowiec, Sienkiewi- 
cza 7. Żyta. 


EE KUPNO I SPRZEDAŻ EB 


BURAKI pastewne zdrowe na paszę pó 
złotych dwa za 100 ka loco skład, sprze 
daje Dwór Sielce _ Sosnowiec, Zamko- 
wa 15. Tamże słoma świeża do sprzeda. 


nia. : 


366 mir, parkanu do sprzedąpia. Sö 
snowiec, ul. Rudna 56. Z Kosik. 


_ Zgubione dokumenty 
` poA groszy za I wyraz 
D i j ubił książ 
kę kasy chory ch, wydaną w NoBnoweu, 
GRYN MIECZYSŁAW zgubił Feins 


REKOWO > P. K-U 
Pe WAMOSEE CZ 34 4 


- *GLIWIKŚRTJAN zgubi _ legitymacją 


-i bezrobocia, wydaną przez:P. U: P. P.iw 
HM Zawierciu: Gos Olga 
MARJI I MIECZYSŁAWOWI MI- 
CKIEWICZOM skradzione w pociąga 
kolejowe dowody 
przez D. O. K. P. 
34835 j 84882: _ 


tożsamości, wydan8 
w Warszawie Nr. Mr. 


BACZNOŚĆ: Ogrodnicy!  Qezyszezajcie 
drzewka owocowo „Arbosałue Carholi- 
noum“ do nabycia w Składzie Apieew 
nym M. Jagielowieza, Sosnowiees, ige 
Maja T. 


S Ra A 
Redaktor odn.: Józef Oskółskłi. 
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